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Z d W o a  W Kiatkowie kom itya narlamoTitarnn 
K ola (polskiego iichiwahla po dw m dr'Jw jcii n t-  
radaoh szereg rezokicyj, określa jących stosunek 
Kola- polskiego do innyc-L stronnictw  w  parla­
mencie i dio rządu. — ~~

Og-oir.a eytturc-ya ipulity c-zna- w pańotwie, jako 
też s tan  spraw y polskiej w chwili o&ecnej. wy­
magały, aby  Koło polskie szukało sprzjn.ie- 
rzenoów, aio lnycl. dopomódz mu d<o tosiąignięcia 
Jego polityczno-narodowych celów, tirdzież, 
aby w  scisieftn rozróżnieniu sprawy stoaunku do 
kaińd^ezcsnetgo rządu od kw estyi stosunku, sta­
łego do  państw a, jako1 takiego, określiło swój 
Btoaunek do  , ząai’ dra Seidlera, jako  ujemny, 
% stosunek do państw a jako  dodatni.

T e zasadnicze w skazania1 sfo-mulowała ko­
m is ja  parlam entarna z m niejszą lub wickszą 
wyrazistością, jednakow oż na ogół trafnie

Potrzebę znalezienia sojuszników wyraża ko- 
oiisya pa,lam entania w  pierwszej rezolucyi, w 
której poleca- prezydyum , aby  weszło w  roko­
wania. z  tem: gTUipami parlam entarnem i, k tóre
dałyby reitiOjmi-e skuŁcozjiej Obrony c a ł o ś c i  
G a  1 i c- y  i tudzież z i e m  p o l s k i c h  przed 
namysłami aneksyjnym i, wreszcie 'zabezpieczy­
ły  spełnienie posiulałów  Kola polskiego.

J e s t  teraz rzeczą prezydynm  Koła polskiego 
zbadać, kióre grupy parlam entarne w dzisie.i- 
szej sytuacy! d a ją  takie rękojmio. W yników 
tyci. badan me chcc-iny przesądzać. Zdaje się 
jednak, Ż€ ir.ożo tu być m.owa ty tko o stronni- 
citwacŁ EWmreckretti, poiiie waż one jedne rozpo­
rządzają dostateczną silą numeryczną, i odpo­
wiednim wpływom, aby  zobowiązania, wobec 
Koła- polskiego ew entualnie przyjęte, mogiv 
dkutee-zn'e spełnić. ,

Druga rezoJucya formułuje stosunek Kola 
po-ukieigio do  rządu dra. Seidlera, odpowiada­
jąc W zupełności pogląd on, -panującym u. H3S 
w tej mit rzę powszechnie. Opinię naszą o rzą- 
łz. e d ra 1 Seidlera wyraziliśmy d-osiatecznie js- 
Blh'.. W ystarczy więc: stwierdzić, że Koło, poi- 
bicie, występując a  -tak ostrem potępieniem  tego 
rządu, postąpiło słusznie, ponieważ jes t to nie- 
wąupjim  ysąd jeden % najbardziej nied-olęż- 
nycii i najm niej nam  życzliwych, jaki o przo- 
fconęly się w  A nstry 1 w ciągu .ostatnich lat kil­
kunastu. '

Wie mniej co do rodakcyi tej rezoaucyi na­
stręczają się  pewnie zastrzeżenia, i io zarówno 
-50 do tego, co w niej jest. jak  również co  do 
tego, czego .W niej brakł Otóż uderza p rzed 3- 
Wiszystkiem stosunkow e w ielL  nacisk, ja ła  po­
wożony z os tąv prz^z komisyę parlament rn ą  na 
ca, że dr Seidlor * złamał podstawą pokoiu mię- 
dBy naro-danu podczas w ojny«. Słowa- te mogą 
odnosić] się przedewszysikiem do dwóch ijiar na­
rodów, riiiunowicie do Polaków i ilusinów. tu­
dzież d!o Nionicórw i Czechów'. Jeżeli idiaio o  is*o- 
sanki j  okko-ruoikie, to  przedstaw iają one pre- 
błem z jednej «trony zbyt ważny, z drugiej zaś 
zbyt trudny, aby próby załatw ienia gc samotni 
lapomiKiponkim1: mogły m ieć jakąkolw iek w ar­
tość, W  się zaś tyczy spom  uiomiecko-ezeskie- 
go,_ to  jesteśm y przekonani, ż? pcIslJ interes 
polityczny wym aga nieodzownie, aby roli a-r- 
oitra w  tym ąporze nietylko nic szukać, lecz 
przor i m i t  uczyaić wszystko, celem jej m oknię­
cia,

IBrak na. omiast w t-ej drugiej rezolucyi ja ­
snego o-kH1 'lenki stosunku Koła polskiego do 
paiist.wa, >ako takiego, ! jego potrzeb . b Ł jg a- 
Enaej-sze względy na.szei ąoMtyki. zarówiio ara- 
icwej^ jaa  ogólno-na rodowej, wymagają, n ieo i- 
zuw iie, aby w  sferze tego stosunku nie pairowa- 
Ła żadna n'ciasnoiść, nastręczaj.j.ca czynnikom 
trzecim sposobno.ść do opatrznych intonpreta- 
cyj. Powinno być jasno powiedziano, -be pań- 
Łtwo amstiyaekic, jako rdeocLZOwnic potrzebne 
dla korzystnego rozcyązania sprawy polskiej w 
obocnj tli w arunkach i  dla zabezpieczenia jej 
W pizyszlości, chcemy utrzwmać ar s tan ie  sily 
I 'zdolności wszechstronnego, skutecznego fuń- 
keyonow" 1 nia, że więc możemy odmówić k > 
nieczności państwowych danemu rządowi, k tó ­

ry  uważamy za; nieodpowiedni, ale nic odmawia­
my ich pa fest'wu, jako  takiemu.

Ta ki a  nie inny stosunek do państw a oUno- 
vzi gros naszego- kapnału  politycznego, którym  
operujem y. Zmniejszywszy go lub zgoła zmar- 
nowawrszy, w eszbbyśmy n a  drogę jrolityeznycb 
awmntur, k tó re  mogą być mniej lu-b więcej efe­
ktowne, odpowiadać mnie,, lub więcej przem ija­
jącym nastrojom  mas, aie nie mogą oyć nigdy 
politycznie wskazanomi i pozytecznemi.

Z tege względu jwniimęcm w rezc.ueyi ko- 
misyi .parlamentacnej jasnego ok.iedeuia sto­
sunku Koła dc państw a i jego potrzeb, uważa­
my aa brak, którego skutków' nie potrzeba /-ar 
pewne przeceniać, k tóry  nie grozi Katastrc f-i, 
ale działania jo litycznego  z pewnością niw uła­
twia.. Wprawidzie w osuatniem zdaniu omawia­
nej rezolucyi, w  którem  formułują się oskar­
żenie dra Seidlera, pow ieaz’amo, że usunięcie 
jego rząau  leży »w  interesie państw a«, przez 
cc pośrednio powiedziano’, że łvofo dba. o pań­
stwo i jego interesy, jednak sądzimy ze nałeżar 
ło w tej m aleryi uniknąć wszelkiej enigma- 
tycznoeci i to tenj bardziej, żc iiegatij^wme sądy 
zostały w yrażone bynajmniej .nie emigtmabyoz- 
nie, lecz z dostatecznym  naciskiem. Jeżeli się 
z as tak  jasno jmdncsi m om enty negatyw ne, to 
rozum polityczny w ym aga, aby także  i pozy­
tyw ne byty  wyraż/one z do sta tocznymi naci­
skiem, na wet chociaż/by te  drugie- nic znajdowa­
ły tak niepodzielnego oddźwięku, ja k  pierwsze, 
i • były od nich trudniejsze do  spopularyzowa­
nia.

Ale ze wszystkimi tym i brakam i potrzeba po­
wiedzieć, ze rezoiucya ta w rękach  odpowie­
dniego kierow nictwa może posłużyć za instru­
m ent polityki pozytywmej. d.zeez cała, w tem, 
aby się to kierownictwo w  K ołe raz, wreszcie 
znalazło, k ładąc kres dzisiejszemu, bardzo szko­
dliwemu stanowi.

R^d czy parlament?
CT«tefoae«*).

^ W ieaen, 12 ezc-iwca.
Cala prasa wiedeńska zajmuje się we w czo­

rajszych popołudniowych wydaniach sytuacyą 
parLmenLarną, wyl.worzooą przez uicihwraly  ko- 
miisyi paj-la.iiienU(mej K eła poJsldegio w K rako­
wie, Yryrażając zgułnie zApakywiiiie, że wrsiku- 
>ek uchw ał kraucowsłdcii awofatue partam cniu 
stało, się bardzo wątpliwem. “

i 1 retriiden tBia,tt« (prayljacza zapatrywania 
nieaiiieoidch k ó ł ,poselskich, wenie k tórego  przez 
stanowisko K oła polskiego'zw ołanie iparlaonen- 

! tu  s tało  się wręcz niemoż.liwern. Z jednej stro­
ny l-ow-iem —  ośw iadczają Niemcy —  niemo- 
żliwcm je s t w m iejsce liczebnie silniejszych Po- 
laików wciągnąć w  kalkulacyę nad. utworze­
niem  większości, samych tylfoc Ukraińców, li­
czących zaledwie około 30 posłów, z  drugiej 
zaiś strony liczyć się należy na wy.padek ustęp­
liwości woibec Polaków' z najostrzejszą otpozy- 
cyą Ukraińców. Parlam ent zwołany w tyoh 
waiTiinkach musiałby w burzliwych ły ch  cza­
sach uczynić 31 ę niemożliwym. Nie można, też 

'przeoczyć tego, że przez daw ne ugrupowanie 
’ stronnictw  .po ^-tronie Czechów § południowych 
iSłowian taklżo takie stroii nic tw a paoieraóby 
m ogły politykę koalicyi, które tego nie zamie- 
ozają.

W kolach niemieckich spodziewają się. że 
riupf tir £eidlera p&zostanie w urzędzie i że par­
lam ent zbierze się dopiero w jesieni.

sJkścths;post« w ytyka Kołu ipobskiemu, że po­
pieranie przez siebie rządu uczyniło załeżnem 
od spełntenia. 'postulatów, wchodzących w za­
kres polityki zagranicznej. Pismo to stoi na tem 
sianowiisku, że przez postaw ę Koła polskiego
i woHsme ,nartam«ni,u sk:ło się memożliwom, ale 
ipFZ&d ZWOiani^i [parianiłGiitu wiśpckI dzisiejszycJi 
stosunków niedwiuznacznie ostrzega.

Rząd —  oświadcza S S c b a p o s t*  — któryż r ,  
nie mając większości, wstąpił w' ów wilczy dół, 
jak i przedstaw ia dzisiaj parlament, wziąłby na 
siebie niebezpieczeństwo, że w Izbie zam iast dla 

j budżetu . kredytów' znajdzie się  w iększość dla 
natychmiastowego zniesienia, rozporządzeń co

do okręgów  w' Czechach, większość za zniesie­
niem ' środków  zaradczych przeciw  zdradzie 
stanu , większość dla licencyi ma izeoz za wi?- 
szomego o rgana Kram arza, a  może i większość 
dla gorszych jeszcze tzoczy. Dziriaj —  kończy 
sReichspo,st« —  nie idzie o  parlam enr, o t4 go 
lub mnogo, prezydenta nr.inistiówv dzisiaj1 idzie 
o  w>, czy a  państwem , czy przeciw państw a.

W  roń stosunkow o najosuzeiizy  z po w olu  
nowej syt.uacyi uderza Pr. Prcsse®, nie 
troszcząc się o  logikę w swych wywodach. Ko- 
misya pai-lameniarna- Kola polskiego — pis~,3 
ten  azienm k —  pow zięła swe uchw ały w chwiu, 
gdy w Berlinie toczą się rokowania w sprawie 
przyszłości Polski i gdy  Burian m a zastępować 
rozwiązanie austrom olskie. Ozy cliwilę tę  w y­
b rali dobrze d la  przesilę mat1 Ozj gwałtowność, 
znamionująca io uchw ały, nie spotęguje v.Ta- 
żenia, że wspólpiaca z  Polakami s ta je  S'ę co­
raz trutiniejsza? —  zapytuje dzionnik.

Niektóre zdania uchwał krakowskich uw .ża 
wN. Fr. Pressc« za; skierow ane (przeciw Niem­
com. Należy tu twierdzenie, że rząu rozbił pod 
staw y pokoju j arodiowościowego w p&i stwie. 
S tronnictw a niemieckie mają w skutek tego 
wrażenie, że  przez to  wypowiadają się Polacy 
przeciw podziatowł na okręgi w Czechach. Po­
lacy życzą sobie, b y  Niemcy wstawili się za 
rozwiązaniem aiistropofekidm , by pośredniczyli 
u  Ukra-ińcow, by zapobiegł-' podziałowi GalLyi. 
» równocześnie zdradzają przez uchwały ewe, 
skierow ane jprzeriw . jiolitj ce nienueckicj w 
sprawie podziału Czech na- okręgi, swą wobec 
Niemców niieprzychylność. Komisya parlamen­
tarn a  twierdzi, że rząd sparaliżował poczucie 
.państwowości. Ale Czechom, południowym Sło- 
wia-noan. i jod no j także częsed P o lak i w oszczę­
dza' się tego zarzutu, k tó ryby  o  wiele słusz­
niej ich wlaśmo trafił.

Uchwały krakowskie —  oświadcza dziennik 
—  sp ły n ą ć  muszą ujemnie na oieg  rokow ań, 
wfłrjrżonyeh z;i interwencyą ministra dia Ja J i- 
cyi dra Twardo w.s-ki e-go między Kołom .jro-hskiem
a stronnu 'twam: riiemiec-kierai. U c h la ły  te  zaj­
m ują się nietylko polityką w ew nętrzną ale i ze- 
wtnętrzuą i szorstką ręką fcotyikają kwestyi, 
k tó re  rozwiązać m ożna z największą ty lk o  o- 
strożnośeią. A tak  Polaków iia politykę co do 
podzi du Czech na- okręgi wątpić każe o' szcze­
rości ich życzeń co do ś( isi-ego kontaktu  z Nieni- 
aanu.

Przesilenie, ja Kie przez uchw ały Kola pol­
skiego zaszło w  stosunkach między Polakaim  
a  Niemcami, jes t zarazem rozczarowaniem dla 
tycfu, k tórzy  oczekują -od Polaków poparcia dla 
słusznych żądań niemieckich.

Przez uchoały komisyl .pa.rluanenCjrnej Kola 
polskiego przeszedł parlam ent w sian  przesile- 
uia. W kwestyi zwołania parlamentu —  o- 
świadcizn kN. Fr. Presso* — widoki są bardzo 
słabe. Zdania tego są także i  kola 1 arlamentar- 
n.e. J a k  słychać, d r  Seidler zaczekać chce na 
ofieyaln? zawiadomienie o uchw ałach kor.isyi 
parlam entarnej przez Koło polskie, poczem  w 
(porozumieniu ze  stronnictwami niemieckimi 
ppweźmde decyzyę i  przedłoży ' ją cesa.rz.o wi. 
I\ orzsitazj^gn: ęcia oo do zrwk fatniia j/anam oota o- 
czekiwaó należy z końcem bieżącego tygodnia. 
W idoki jednak  zwołania .parlamentu —  dodaje 
*N. Fr. P iesse« —  są  małe.

N a stanow isku nietylko od »N. Fr. Presse« 
ale I od  całej reszty  iprasy TNiodeństdej, zupeł­
nie edmiennom, a przy tom logiczniejszem i lo- 
jalniejszem staje  >N. W. Abcmdiblatt*. W  nie­
zw ykle delikatnej form i-e dziennik ten ze wzglę­
du na to, że Kolo polskie w ystępuje jedynie 
prze ca w gabinetowi dr Seidlera, nie m i  przeciw 
państw u, udziela gctiłineio-wi dr Sekllera ito n - 
8r iuan abeundi*.

W  pokreślonym  nieco przez cenzurę artykule 
p. t. vPoważny zwrot* pisze N. W. Abend- 
b laó ó :

U cb  a iy  k c m is y l p arń .in en tarn ej w K r a k o ­
w ie  o ia ji  c h a r a k te r  w y p ń n e d z e n ia  w a j.jy  g a ­
binetowi SeiCteru. Po uchwałach tycih ti ud no
myśleć o współdziałaniu obecnego rządu z  Po­
lakam i, a  gabinet znajduje się niewątpliwie w 
konieczności powzięciu ważnych decyzyj. Ga­
binet obecny musiał w stosunkowo krótkim

czasie działalności swej zrewidować już nieje- 
dnofcroDme całoloształt swego .pokżenia, ale ni­
gdy  nie s ta ł erobec ta k  eięzkich zawiklań jak 
wob«c zapowiedzianej walki ze strony Pola­
ków.

■'W związku z ostatn im  zwrotem  pojaw ny się 
pogłoski, ze olbpvnie o zebraniu parlam entu już 
się n ie  m yśli Pogłoski te wyw oiać m uszą zdzi­
wienie już i  tego powodu, "że z uchwał koomsyi 
(parlamentarnej K uła w ynika, iż opozycya jego 
w ra ca  stę przeciw gabinetowi, opeayoya)' nato­
m iast przeciw koniecznościcm j/ańsiw ozym  za 
puw iedzkna wcale nie została.

Odnośnie do  srosunków Koła (polskiego do 
Niemców in te rp n tu je  »N. W. Abendblatt* u- 
ohwały komisy: parlam eaiam ej Koła- wręcz od­
miennie mz >N. Fr. Presse«. Z bijącą w oczy 
stanowczością — pisze ten  dziennik — podkre­
śla uchw ala krakow ska zamiar współdziałania 
z Niemcami. Polacy -zdają sobie więc sprawę z 
tego, ze Uchwała ich nie powinna, zmierzać do 
tego, by wprowadzić Niemców w  Austryi w stan 
defe*wywmy. Zdaje się, ze Polacy zrozumieli, iż 
tylko .przyjacielski stosunek do Niemców au- 
jtry a rk ieh  daje im możliw'oeć przeprowadzenia 
ich dążności narodow ych, o ile są one upra- 
u rione i ipogodzić się dają  z wytycaroemi poli­
tyk i an&tro-węgierskiej.

Komentarze.
;TelefoD fm i>

W iedeń, 12 czerwca.
Ze strony miarodajnej dowiadują sję »PoJn. 

Nachricliten*:
Uchwała koinisyi p a ib m en ta rn e j Koba pol­

skiego Łapadła jednogłośnie. Za wiera, ona 
przyznanie się do państw a, opowiada się za ko- 
riioczrioś^i^mi ‘paiis^twowenii i łporozuimcnicrn 
stfrosmiic-owiami tnidrnweidemi. k ió re  wyłącznie 
m ają możność spełnieniu żądań, wy mionionych 
w pierwszym punkcie uchwały.

• »N. W . Abeu-jublatl« dowiaduje się od pewne­
go  kierującego polityka ipolskiego: Uchwala
krakowska nie przychodzi niespodziewanie — 
Odpowiedzialne kierownictwo Koła polskiego 
nie mogło powziąć innej doeyzyi. < M roku u- 
kladaliśn>y się z rz.jdem, przcdudanlaiLśmy mu 
nasze życzenia i postulaty i niejednokrotnie z 
naciskiem podkreślaliśm y, że obstajem y .przy 
ich spełnieniu. D - Seid1 er stale oświadczał, że 
gotów jes t nasze żą'aania spełnić ale do tąd nie 
spetr.il ani jednego z nich. Możhwem jest, że 
d r Aeidler miał dobrą wolę, ale dobra wola nie 
•wystarcza. Musiałby on mieć także silę, tej je­
dnak nie miał. W końcu doszliśmy do  przeko­
nania, że d r  Seidler nie jest mężem, nadają­
cym się do opanowania trudnej sytuaeyi par­
lam entarnej. I o to  rezygnujem y z dalszych z 
nim rokowań. F a k t ten  tłómaczy też postępo­
wanie Koła polskiego, k tó re  nie brało udziału 
w ostatn ich  rokow^mach, wdrożonych przez dr 
Seidlera ze stronnictwami.

Z naszych uchw ał krakow skich p o  dobrem 
ich rozważeniu wynika wyraźmo, że staram y 
się działać wspólnie ?e stronnictwam i niemiec- 
kiemi, że  jednak w  d r  Seidlerze widzimy prze­
szkodę, k tó ra  musi ibyć usunięta. Mamy też sil­
ne przekonanie, że innem u rządowi wszystkie 
konieczności państw owe będą przyznane. Z 
ri/Orm ntem tym  liczyć się będzie oczywiście — 
wedle naszego zdania—  także obecny szef rzą­
du i wyciągnie z tego fak tu  odpowiednie kon­
sekw encje.

K ró tk i kom entarz ze s tro n y  po lsk iej przy nas i 
•także »N. F r. Press*1*, stw ierdzając , że uchwa­
ła  krakow ska w pierwszym rzędzie tw ierdzi, iż 
dr Seidler stale odm awiał wyraźnego oświad­
czenia!, iż podział Galic-yi nie ’j?st zamierzony, 
a nadto, że rząd nie spełnił d o tąd  swych przy­

rzeczeń eo do  (postulatów gospodarczych Gall- 
eyi, przez Kolo .polskie w roku ubiegłym szcze­
gółow o przedłożonych

KomaniKat c iu t n - t t iM i .
t l * .  C. Ł B'nra koreep.'

Wiedeń, 12 czerwca.
Urzędowo .donoszą dnia 11 c-zea wua:
Nad dolną Piave rozbiły' się ponownie dwa 

włoskie uderzenia. Także w jarze Fransoia od 
pa: to ni^przyjaoielzkie oddziały wyw iadowcze 

Na północny zachód ou Koiricy w Albanii 
Frąncuzi na nowo poajęli swe aczki.

Szef adaou generalnego,

IComuniKaf niemiacHL
fTeL o. k Biurr torefp.)

Berlin, 12 czerwca, 
Urzędowo donoszą dnia 11 czerwca: ’

Zachodni iercn wojny:
.Grupa wojsk ks. Ruprechta’: Ograniczona

przez ttziei. cały czynność bojowa ożywiła się 
tylko po obu stronach Sonune. Po siincni wznK 
żeniu ognia zaatakował nieprzyTjacael wieczo 
rem miedzy .anere a Samme. Miejscowi; wt«u 
gnięrie nieprzyjaciela na drottac z Corbw dc 
Bruy zatrzymiaiiu przeciwatakieon. Na reszcie 
frontu aiak krwawo ~ę załan ał.

Gmipa wojsk niemieckiego następcy tron i: 
W dwóch dniach wami ooprowadzii atak ge­
nerała Hutieia do wyniku zairierzcr ego 1 od 
aał w nasze posiadanie okolicę górzyatą na po- 
tuuniowy ,4achód od Noyon. Uderzenie złamało 
najsilniejsze stanowisko nieprzyjaciela., przygo 
towanego tu  nasz atak i ustaw icraego w głębo­
kich szeregach Mimo ttgo  dywizye francuskie 
nie zdołały oprzeć się niepowstrzymanej sil 
araku naszych wojsk. Także dywizye francu 
skirh rezer*- rjrmii, przywiedzione do j^zeciw 
ataku, zostały wczoraj odparte po gwałtownej 
wraice Na prawem rkrzydle a uku utrzymały 
wtłjJca gen Ettagera linie lueTwryjocłelskta. 
zdobyte oa południe od Assaiiuviłle, przeciw 
gwałtownymi przeciwatakom ntaprzy4acieiskinL

Mi ojska generała W e&tnu walczą koto Cour
c.e'lc,o t Mery. Po ohu r-ti Oaach hachdeETO gościu  
ca z Ro>e do Estrees i Saint Denis zdobyły one 
grzbiet wzgórz na wschód od M ay, przelania 
ly  czwarte stanowisko nieorzyjacdeislde i od, 
rzuciły nieprzyjaciela na kronde.  ̂ ^

Mimo uporczywej onrony nieprzyjactota wy­
walczyły wojska generała Schoeliera prepru  
wę przez rzekę Matz» W ziąwszy sziurmem Wzgó- 
r e Marąuegllse i góry Vignemon1, lotarły >n* 
atakując niepowstrzymanie aż do .\ntbeuili.

Korpusy generała H-offmamfa walcząc nie­
ustannie przeuity się przea abirtn, meir"zyj- 
cielskich otano^isk na wzgórzach na południ* 
oa rhiescuurb Na stokach gór kńdi, Opadają 
cy ch ku połudnlow i w kierunku Oisc, dojariKmy
do Ribecourt

Liczba jeńców podw yzsztła się iaa p rzc iz io  
10.000. Tem samem liczba jeńców, wziętych do 
niewoli przez p u p ę  wojska niemieckiego na 
stępcy tronu od dnia 27 maja podwyższyła
na 7 iu 0 0 . ^  . .

Na 1 roncie od Oise do Reimś p o łożn ie  me 
unienilo się. Ponowne ataki nieprzyjaciela na 
północny zachód od Chateau Thiciry załamały
się wśród strat.

Pieiwszy generalny kwi teriulstn
L t i d e a d o r f t .

O s t i z e i i w a n . e  Paryża.
(1 eJcfoo«ir>

M ieńeń. 12 ozeiwca. 
Pisma- wiedeńskie donoszą z Berlina: Lokal- 

Anzeiger- dow iaduje się z Genewy:
Osia lnie osirzeliwanie Paryża z  cieżkieh 

dział trw ało  od soboty rano do  niedzieli rano, 
K tóre dzielnice najbardziej ucierpiały, D ie wiru 
domo. Gaozenie pożarów ułatw ił deszcz.

PAWEŁ, STASKf).

P O D  H Ł O T E M  L O S U
Powieść z przeżyć wojennych.

t u » ■ i  <*

'Oiłg d*j»sy.)

Była to  rzadka piękność, mająca w sobie nie- 
tłychaną moc czaru i jakąś bajeczną wprost 
ęłodycz wejrzenia czarnych, aksam itnych oeza 
i  mistrzowsko cudnych linij ciała, będącymi 
jakby  tajemniczem zaklęciem upojeń dla. pra­
gnących zmysłów.

Nikt z pewnością nie (lałby wiary, że to  mło- 
i. lirOCZO dzifą-z-1?/a łrt iilr/    TrtAMfiłlrn fir* 4*%

iu f uaiv y  wiary, ze to mio- 
de urocze dziewczę to juz — m ężatka, że te 
dam ę, pjzv.pa.stne oczy wrylały zdroje rozpacz- 
a lr- i  łez. NajśmieKsa wyobraźnia nie byłaby w 
itatne przypuścić-, że ta piękna kobieta może 
dę skarżyć na los i cierpieć, bo patrząc na nią, 
idczuwalo się, że te czary, 7app,te w kształty
tO b ie fv    t r\ cQint> i __

• t iL H Ĵ AA prayjciy ZtlWOUj
to  zgięł^Dj sir po(1 j Cg 0 brzemieniem, jak  sła­
ba  łodyga i zgasła pod pierwszym jego naporem.

A jeJji ik od czasu Wj jazlii^m ęża n a  piao bp- 
jju, nie oyło ilnia, by nic _płakała skrycie — i 
chwili, by  nie dojęła jej jak a  czarna, złowróż- 
Dna myśl. Ciei pienie to wyszlacbetm łc jej pięk

ność. a ten poryw ający urok złagodziło do po­
ziomu jakiejś przecichej słodyczy, k tó ra  dopie­
ro  po pewnym czasie obcowania z nią, poczy- 
r.afa działać /.awrotnie i odurzać.

Kiikw mężczyzn ze sfer wojskowych i cywil­
nych sta ra ło  się już usilnie zawrzeć z tą  cza­
rującą kobietą znajomość, alfa tro jone ich chę­
ci pozosta ły  nadal przedmiotem pożadania i nic- 
ziszezalnych marzeń.

Znano ją  juz jauo m izantropkę, stroniącą od 
tbwouwrstwa Indii, zawrze sam otną i zaduma­
ną. ' i e  widywano jej z nikim, czasami:, gdy 
w yjechała na parę dni do Slatiny w celu od- 
wiedz n pi\>bo«,z,cza zauważono jej nieobec- 
nosć - - 1 znowu zjaw iała się tak a  sania, sm utna 
i zamyślona, idąca jak  uosobienie melancholii, 
<X Z3fWSze jednako piękna i podziwiana.

pobliska, zatrzym awszy się nad betonowym 
basenem w pośrodku alei, spojrzała w wolę. 
Pływało tu m nóstiro złotawych i czerwlo- 
n>cli ryb, ig'r*-k> w czystym  krysztale, -bo cho­
wało sie w włóknistym  klonie, by  znów uka­
zać się za chwilę i pobujać we wspólnej go­
nił wie

Bo krótkim  czacie ciekawej obserw acji uszła 
jeszczo k ilka kroków i usiadła na ławce wci­
śniętej w' głąb zieleni.

Dziw nie łagodnie podziałał na nią cichy, po- 
ipdny dzień i mdł‘e aromaty wilosmy, rożpjlo- 
ue w powietrzu.

Słodka, m arzycielska cisza niosła -ta »a v\sząd.

jak  z tajem niczej świątyni, tano głośne śmiechy 
spacerowiczów kaziły  ią niekiedy, mącąc na­
strój i rozganiając myśli.

Do jakichś nieokreślonyi-h k ra in  rwoiła się 
teskliw ie onsza. poddaw ała się licznym nragnie- 
liioni, pragnęła ptasich lotów  ponad tę ziemię 
pyszniącą »iQ "V  ^  szacie, ustrojoną 
w' ciemue sz.maragdy zieleni, wzorzysta dyw a­
ny łąk  i cudne obrusy. Pyszniła się urocza wio­
sna, jak  młode dziewczę  ̂w gody oierwszeg o 
balu. taczk a  saę w Ogniu i krw i podnieconych 
ramion i piersi, dyszała w miłosnym szale, jak ­
by pragnienie jakieś zywiołowp rozpętało nerw y 
jej gorejącjrc.h zmysłów, i rzuciło w odm ęt słod­
kich odurzeń.

Duszę Dolińskiej omotało cicłie marzenie: 
Może on wróci jeszcze tej wio ,ny... ej, chyba 
już nie, alo powróci w lecie. Do la ta  będzie 
zapewne po wojnie, jeńców rozpuszczą, uwolnią, 
bo przecież pocóżbj' ich zatrzym ywano, gdy 
przyjdzit pokoj? Przyjeuzm do niej stęskniony, 
oczekiwany, jak  największe szczęście, zapomną 
o tej stra3ZLej rozłące — i będą juz przj' sobie 
zawsze, zawsze jediiako kochający, szczęśliwa. 
Gdy on wypocznie i zrzuci z ramion brzemię 
przeszłości, założą literackie pismo, bogate w 
treść wybitnych autorów , dadzą reprodukcyo 
dzieł stawnych artystów , wiele ciekawych ilu­
stracją. Boże! J ak ie ito  będzie rozkoszue życie... 
Kraków będzie zapewnie siedzibą redakcyi.

Caciata, by to  było już jak  najprędzej, każda

chwalę uważała za okropne i bezpowa-oiue 
zmaruow'auio czasu.

Dlaczego ta  w ojna się nie kończy? Dlaczego 
Adam nic pisze i nie podaje adresu? Tyle. tyło 
rożnych rzeczy miałaby mu Jo  oznajmienia i 
byłaby spokojniejsza o niego, ho takie długie, 
niemiłosierna milczenie, to przecież musi być 
straszne! Boże, on naw et nie wie. że or.a czuje 
się m atką, io J a  mu niezadługo dziecię. Ach, 
czemuż on nie wio o tem szczęściu i błogi da- 
wieństwie ich serdecznego związku? Jak a  pie­
kielna i rozpaczliwa! ta  rozłąka i przestrzeń Izi3- 
ląca ich... Nie wiedzieć o sobie nic, nic, całe ty  
godnie, gdy przedtem  je*1 na godzina budziła 
tęsknotę i obawrę, jedna m inuta niepokoiła... I 
dokąd rozciągnie się ta  męka, czy na miesiące 
i la ta?

Zdawało jej się, ża część < h.zaru spadła jej z 
piersi i ciepło jakieś prze słodkie rozlało się po 
wnętrzu błogim strumieniem^

Za czuby drzew schowało się dobrotliw e słoń 
ce i długie cienie padły na żwir alei.

Tłum osób rósł w parku coraz bardziej i 
przybierał barwy od licznych kobiecych toalet, 
jak obraz pod niestrudzonym pędzlem malarza. 
W pij nącą falę corsa wcisnął się przemożny 
gwutr, złączył się z nią i p łynął wspólnem kory­
tem, niby wzburzona piana.

P o liń sk i pow stała z ław ki i poczęła iść wol­
no w stronę mta sta. Gniewał ją  ten  zgiełk i bez- 
intaresow na wesołość w czasie, kiedy tam . u

granic tego sam '"'') państ wa, lała się strugam i 
krew  i szalała nieludzka w a lk a .. .  Kredy może 
ojcowie i bracia ty cii wesołych spacerowiczów 
konali tam w te,j chwili, lub w spazmie gorączki 
przywoływali ich d> siebie, bełkocąc spieezo-
nomi od ran usty drogie, kochane im io n a--------
nim nie uciszy ich śmierć i nie stężeją w osta t­
nim kurczu bólu...

Patrzac na  to bezm yślne tłum y, doznaw ta 
dziwnego^ uczucia niesmaku. Bolała ją  ta  k a ­
mienna obojętność, podobna do zimnego głazu.

Io  przekonanie odpędzało ją ocł łucki i po- 
ciąguło do samotności, wolnej od tych bez­
troski! w ych uśmiechów i bezdusznej wesołości.

Przechodzą mimo koło jakiejś kaw iarni, u- 
slyszała dochodzące z wewnątrz dźwięki muzy­
ki. Po ciele przeszedł ją  zimny dreszcz, Opano­
w ała ją  wielka chęć, by wejść do środka, s ta ­
nąć wśród rozbawionych ludzi i krzyczeć: Hań-, 
ba!. . Tam  giną wasi ojcowie i bracia, co chwi­
lę cząstka narodu stacza się w grób, ram krew 

I się leje strumieniami —  a  wy tu  szalejecie z u- 
ciechy? Was bawdą kinoteatra i m aryoneiki, 
pieśni pijackie i tiogle-tangie?

Zasłoniła uszy rękam i i podążyła spjeszi:i< 
przed siebie.

—  Podły, przebrzydły śwdat! —  wybiegło ja( 
z zaciśniętych ust, jako  zgoła odpowiednie a. 
kreślenie tych licznych, lekkom yślnych tłu<j 
mówr.

0 . d. iw



Wf 2  US. U  W  A  R fc r O K / J l A

„Oito“ o posiała Gs!;cyi.
W  ostatoim  ewotaa iMimerad m acie  »DiIo- 

rńsae w sposób stanowczy o pcstiJKwLomym już 
►aitoofej nieodwołalnie p udziale GaLieyn

to, o k tórej tyle się tora/z mówi, j^at 
faz Kifli. n as  .zadecydowaną,. Wyfaonssi ie tej de- 
eyzyi leży w  rekacn  taraecćek, ale w żadnym, ra, 
toe n ie  w rękach rządu polskiego a  już najm niej 
w rękach  PodaJtów z  Galiom Potza cera nairód 
tfkroińaki w  łnajbbśe^su pślar.nyc3u< będzie miał 
politycz.nie połowę kraju . W  w p r a w i e  p o ­
d z i a ł u  G a l i e y i ,  osobBwSe zaś w  spirawte 
tego, cay ona ma, być oddzielona c®> nic, •wszel­
kie rofkowanm są Dezpodisłaiwioe; one yuż dawno 
Łakonczyły się u m o w ą ,  umową, k tó ra  obowią­
zuje po dzień dzisiejszy.

Kcaa strcanittefl Kaisfraf.ssns 
t> wnwus.e.

Z YVa«sraiiwy dJonoEzą do »Dziennika: NairUdlo- 
wego«:

W edfug ihform ae/j z kół politycznych, czy- 
nrione są przygotow ania do utworzenia jeszcze 
jedmegop surtauj cfwa, jakgdyby dotychczasowa 
fitotzaiika nie micgła objąć wszelkich naożliwycJi 
cdcieini politfy uznyeh i  społecznych. Bajdzie to 
Ifcym razem stnemnactwo k o n s e r w a t y w n e ,  
oparte na po  grom ie ekonomicziiw-społeeanyin. 
W nosząc z ztupowiedzi, karu er.va,tyz>m tej paN 
tyi będzie sraozególnego autoram entu. Mcżnaby 
ęo p&rajctoKsaiinke nazw ać konserwatyzm em  po 
Męrtoiwym, albo radykalnym .. Program  tej mowtsj 
party j bizie bowiem ta k  dalece n a  lewH>, że 
jedwn z ot ceny ca  na żebranin organizaey jnetn 
dusznie zapytał, w  jakim  celu leaderzy tej 
panby’. chcą w  błąd wprowadzić opinię publiez

rzouB artnaa polskiej we Fr&u/eyi. Chganizaitiott^ 
wic s ta ra ją  się, by kw esta w j po aia  3  m aja. 
Jafk pisze ‘Dziennik Z wiązkowy & a 20 m arca 

>*wielki połów polaki* ściśle będzie związany z  
r-o-baaii-ją, K oiaty tu-cyi 3 Alaja. Pkxl iym wzglę 
Jem  określeni© -DuietnmiLa Związkiomrega 
je&t niezwykło trafne, gdyż orgaciaatonawio ar­
mii poLskinj w A m trjt e muszą faikiuycffliie turzą, 
dzeć spotoiwy «, by pozyska,ć ti'J|a siebie zwolen­
ników , a  szeregowców dla armii. Dowiedzą tego 
głosy p racy  narodowo-aeii.ickratyczin-ej »Dzn‘en- 
nilc Związkowy* z  29 mpirtfa pisze, jak o  o  wiel­
kim sukcesie, iż »sierżant A. Miller dostał n o  
wyoh 5 ochotników. Gorliwa p raca  n a  polu na- 
nadawom księ-cila I. O b to cz  zaczjm a wydaw ać 
ewoce*. T en  sam organ »Związku Na/rfcdowcg‘0 
I .l.sicego- z  19 ntarca, wzywtaijąci, b y  każdy 
był n f ii  samym sobą j^uc-yotn Um i  żar.kbinnenu 
skarży  się, *iż m"mo mrówozeg pracy erganiza 
cyi poboi owych, Chicago dortturozyła zuJedwib 
kiIfeacteiesieccn ochoitiii'kćw«. S»W całej naszej 
robocie zaczyna brakow ać treści1* — użala się 
dzieniLiik. — s Przez powiatoma- ma aeoramiach 
ojcowie i m atk i o b ecu ją  posłać swych synów 
do armii po-iskre-j, dziew częta sk ładają  śluby, 
żo n it  spouzą na „elackera," polskiego. Zobowią­
zujemy' się, a le  po t<>, aby wysaedtezy z sa li o  
tych aobowiązaniach zapomnieć. N aw et taikie to. 
wa/nzyGifcwft, ja k  sokole i wojak owe, n ie wykazują 
('iriuizyazniui i zutatyresoiwamiia się łrwesiyą ar­
mii polskiej*. By zaradzić teona dziennik na/o- 
dowio-domokratyoziay radzi, by »każdy Polak, 
ki óry m'o mnżo ićć do armii polskiej, ateJ się 
f^ulzią SldJrJzym i do biura relcrutr cyjnogo do 
nosćł o aidtreeiie tego  młodzieńca p^skiego,'"który 
nśe mając zoLowćązau, do arnńi polsJiżej się nie 
kwapL Niech idamiesie naz wisko te%o sam »tnego 
aż do  45 roku żj^cia, k tó ry , m ogąc być użyto. 
Citnym w aimiii polskiej, usuwa saę od ntej«, 

Waidn-uzmiio jed n ak  denuncyaoyy. 'jest popi*ną. posłnguiąc się firmą konserwaltyz-jnu, sk<
ro  w  RBeczyffhśGo&ct pogiądiy icn eą hardziej po- j ^  ^  t j^ h  sfera di, bo oto, co  eey ny w in- 
Stępionre, niż niej eden postępowej g rupy  donno
kra/ty c m  o j. Dość powiedzieć, że  ta, »kc«iSe>iiWa, 
ty wea.« paiitya w  program ie tym  w ysuw a ua 
oz oikę poza cMmoną, p^aey, kaetiuni cŁoryoh iitp.; 
upańśtwcwienie wsizystkieh w  DcGsee lasów 
ustępstw a n a  izeca beztokiyeh gruintów ornyren, 
docŁotkących w niektórych okcLicach i pTzy pe. 
wnycih o&ózaraeih n o  50 procent. T ak k g o  p ro  
gram u nie m ożna d iy b a  nazw ać zaehowaw. 
czym. To toż nie zanosi oię na to, ab y  morwa pan. 
tya um sła  w  ]-rJtęgę.

Hemtec a  eb onle rolsołniHio 
psisktit

)' N a j* d nem  z  ostatnich posiedzeń parfahtentu 
tórnuecldego, socyaiista, 8 k u e i  tak się w y m ■ 
c i  o Utuklowanuhi nob'/mków podi kuch, •sa.wie- 
owmyoh i  Kro,eefw a do Niemiec,

»Szczególnie przykrą jest b-piawlai faukterwa- 
ciu p^di-ikich iobotTate>>w w Niemczech na pod- 
snawie ivsftrwy o  stanie oblężenia. Zainac-uje się 
np polsk m nobowiikom ro*oym wstępować do 
iZwśądou robmloików Ksfay<ii<: BWńrłkom za- 
Wudwwym zont im no  dopom agać pMukam robo. 
enśiknin i rofoottnriciom, jeśli ebeą łtw otuć niłejfaw 
pnucy. Tym episobem  robołnicy, baVym wyp*> 
Ŵ Jda, srę pracę, pozostają bez lutoynrm ia. 
Nawet żnuiłiii u^ędników im y ik fw  zawodu 
wyrcSi, powołanyc-h pod broń, ŁsukBiZfuje ^ię tvtz- 
maiwiać z podskiiiii lOfcotmiteiaiii. J dhiohajoiu, 
słuchajcie). Ozłcokowie Zwi.jŁku K)bofa),ików 
roi iych są rajgoibywani przez ta,jnwch T^^cytain- 
tów, inragiiących wewirtie^cć się, nty  Polacy są 
ozloeikaiuii Związku roboticifi.ów nodnych. Tbilde 
traktr. wanife ro ltld ch  r ó b  uników, połzłwm^o- 
Cyeh wi zeikicj pomney nio przyczyni sie do 
pi-dnriesi^iiiia. powagi Nirsi.ioo ua gTMi:.<są i j-e^t 
tem  mniej mc^uimualeim, jeśh  aie zroiaiv. że we­
dług ofiteyailnych eMimcyacyj jesteśm y ściśle 
zape-zyjnżn^eni z państwem  pofekkm . (BaPuZO 
lióbuzc, u óoeyAlmtów).

I  Tows-Tistoa paiiRs-n gmiecKicso.
D n a  4 b. .tn. odbyło się w  boU łu Estobucwle 

w Berlinie tuiwanzyskie zebranw nrząd /one 
psraez Towurzy stwio piolskfr-niemiedre, k tórego 
preEusem jest br. Reichemberg. a  wficepiezet cm  
nr. Adom Żółtowski. Zebauło się około 300 osób. 
Z koki, pcilskicgó p "zybył ks, F tirdynad Ra«M- 
s i ł ł  z m aiżnką. Pcisiiom zauiwtEiżTffio deh g a  
tów polskich z W arszaw y hr. Adama R o  n 1- 
k  i  o r  a  i lir. Henryka P  o  t  u  1 o k  i e g  o, 
braheitwo Ż ó ł t o w s k i c h  z Nieehanown, p. 
K o c z o r o w s k i  j g o  z  W^fcoefeiwśa, K ajeta­
na M o r a w s k i e g o  z Ju rkow a, hrabinę Po  
t u  1 i n k ą - S k ó r z e w s k ą  z Próchnow a z  sy- 
Dem hr. Jorzym. Z pizedsto\noieli polskiej ko  
leniL} b rlió sk ie j pazybyl między innymi p. K a­
rol Rosę, wydawca »Dziennika berlińs'kiego* 
p ntołżonką,. Że śwńata nien.ieckiega było kulka 
beób ze sfer urzędowych i dużo przedrtaw iciełi 
te  śiwiaitia, f.ibereuoLiego i dzacł.nikarskiego. Z po- 
słów mctmieckich byrł br. Bechoiuberg. (JcLbył się 
też ezoreg produkc-yj wokalnych i  muzycznych 
( w v głoszono wy kłady literackie.

iyoh diaiomikaoh:
4Głos Narodu*, jeaen  z  o i^anów  W ydziału 

Naradowcgo C. K. P. R. z  dn ia  2 1  lutego 1918 
roku piseio: >Betzusfcanna agitacya, ozłardców 
Komitetu Obrony Nohodoiwoj jiuż się sprzykrzy 
b  iąai«iet naj ota^pi irswzym. Ptoetaniawaiono in a­
czej się z-tym i zaprzańcam i yolakami załartmić, 
bo dtio n a  oótatimem pceidiizenin koimiltet oby. 
wateM d postiaraowL zwrócić oie do  wkudiz fedo. 
1'abiych i policyjny ch i te  naipo wmo e  tymi p a­
nami w krótce zircmą porządek*.

»Dza.cnuuik Ztiiazkowy* z 2S nuatóca załamuję 
ręce z  powodu zwycięstw K. O. N. p rzy  wybo- 
rach gminnych Uważając *komHomMów« aa 
robkóiw pruskich i cli walców kajizeryzmiu* — 
dziennik pisze: »We Francjn Rodóiw gitotytwjjł, 
się bez pardonu, senatorów  ZKirajmów, p-'-‘tooju 
IIim.boiitiu pakuje się do więzienia. A w  Sam ach 
ZjetŁuauaotoych panoszą, snę i p lenią jassKmrcze 
orgamEzacye w rodzaju K. O. N.«

Likwidacya komitatu polskiego 
w Sztckholrcre,

Sztokfe >lin, 1 2  m aja.
\V dniu 11 m aja odbyto cię miesięczne ze- 

uranio K o l . v  bu pol&k-.-ago w Szit^Łjholiuie, na 
ktorcni m. i. omawiana bvła kw estya lik-dida- 
cyi, wobec tego, iż dzięki komunikaoyi Króle- 
atwu Polsikiego z Rosyą., K om itet Polski traci
swe właściwe znaczenie.

Na ogół myśl iikwidacyi- K om itetu przyjęta 
została bardzo iprzyohytato, gdyż ostatnio ibo- 
m itet albsolutaie nie spełniał swej roli i  zada­
nia. Należało przypuszczać, że wobec cmniej- 
jzeraa się pracy z powodu odcięcia Sawecyi od 
Rosyi, zai-ząd K om itetu toin więcej okaże za- 
iiiteresowauia 3ię  kolonią :polską w Sztokhol­
mie. 9 yraezasein ospałość, niezaiadn-ość i obo­
jętność zarządu z  dniem każdym  wzrastała.. —
U stały więc tygodniow e zebrania odczytowe, 
zaprzestano urządzać wycieczki, -nawet nie u- 
znaino -zsa stosow ne uczcić w jakikolw iek bądź 
-ejjosób rak  drogie sercu każdego Polaka rocz­
nico pow stania styczniowego, ora^ w>n .ytiuwi 
3 maja. Nie udo mość gost>od»s'ki Kom itotu Pol­
skiego u w y d a tn ia ła  e:ę n a  kr żdvm krdku a  *0- 
siągnęla ona szczytu, gdy ko-ncert p. Fried­
m ana przy-niósł Komitetowi zaledwie kilkaset c   c _ ____
ko-ren dochodu. S tało się to  dzięki temu, że p. J.ulwigę Dracwiecką Następnie prof. Józef Wi- j 
urządzenieiu koncerta zajęła się jodna tylko o-jśuiwvdki v\ypowie odczyt o Lucyanie Rydlu, a pp. 
SOba, zresatą aaw ot nie jiolfelta., k tó ra  oc-zywi- Bf-dnarz, wsl-a, Sołska-Gro-ssor, Majdrowiczówn.a, 
ście zadaniu swem u ip-udołać nie mogła. To tez  Soónowski, Kosłńeki i Nowakowski dekłajnoiwać

J. I. KRASZFW&KI.

Z puścizny pośsniertnej.
( F r a g m e n t ) .

Z snits, lOidartą, w proehu 1 żałobie,
0  Panie, ręce wyciągam kn Tobieł 
Spójrz na boleścią wynędzniałe ciało — 
ł  ez na płacz, tchu mi na jęki nie stale,.
P ,agfJenie w wnętrzu zapala pożogę, 
Umieram, Pani i ,  a umrzeć nie mc-gę!

Dzień każdy wiekiom, straszniejsze męczarnie, 
Cily noc ciemnością cały świat ogarnie —  
Naowczas próżno znużona powieka 
Siiu błaga, kiedy sen od niej ucieka.
1 widma z grouo powstają przedemną 
P.łade, milczące p n ez  nos ciągną ciemną. 
Całego życia m tgo nioaą dzieje,
Urągowisko z ust ich lta mr,je lvieje.„
Slają, tnipiemi paląc innie oczyma,
Znikną, wracają*, odpoczynku nioma!

Mag.lehi.rg, lbS4.

E r @ i s l i c a »
Krabów, 12 czorracu.

W RO CZNICĘ SZARŻY PCD ROKITNĄ, W trze 
cią rocznicę skarży pod Rokitną oaprawione będzie 
we cznvai'tek, data 13 b. m., o gadzinie 10  rano w 
koćoielet św. K.rzv-ia nabożf ństwo żałobne za pole­
głych oficerów i żoha:rzy 2 pulliu ułanów Legio­
nów polskicn.

WZAJEMNA P0AI0G LEGIONISTÓW. Na pod­
stawia wnir-sionego do namiestnictwa statutu »To- 
warzystwa wzaj< mnej pomocy b. uczestników walk 
legon-w/yob*, odbyło się dnia 30 maja b. r. ogólne 
zebranie bjłycli legionistów, które wybr dlo komitet 
konstyti ijący, złożony z następującycii osśb: pp. 
Edward R> dz-Snigły (przewodniczący), K-usŁroń 
Józef (zastępca), Opałek Tadeusz (sekretarz), Fol- 
worski d tefa i (zastępca), Szpil W łady.sbuw (skarb- 
ftik), Ho*ar Kazir.aorz (zastępca), waz czlonkom-ia 
pp.: Czechow ski, Dobrodzicki Sokołowski, Wójcic­
ki, Wyrwiński, Starzyński. — Wedle klauzuli pra­
womocnego statutu, wydział krakowski spełni i 
fuidccy-) zarząig gł >wnego aż do chiwili wyboru te­
goż przez walny zjazd. W eprawio przyjęcia na 
członków i we wjz iikicn tp-rawach, tyczącycli się 
Stowarzyszenia, należy zwracać się do komiteui 
konstytuującego (ulica Fłcryańska L 9, II. piętro, 
oficyny) codzionniu od 8—9 wieczorem z wyją! kiom 
niidzifi.

POGRZEB Ś. p . STANISŁ AWó KOPOLEWICZA,
ki-ea'oiwniki. staro&twa -w Borszczowio, który po kró­
tkich i ciężkich cierpieniach zmarł dnia 3 b. m. w 
Borszvzoiwio, odbędzie się dzisiaj w Krakowie o go- 
dziinie G po południu z kaplicy cmentarnej do gro­
bowca rodzinnego.

ZAKOŃCZENIE ROKU SZKOLNEGO W KRA­
KOWIE. Wczoraj rano z powodu zakończenia roku 
szkolnego odbyły się uroczyste nabożeństwa, po 
których rozdano ś riadoctiwa w niektórych prywa­
tnych szkołach w Krakowie. Dnia 15 b. m. odbędzio 
idę ofioyalne zaltończouie roku szkolnego w szko­
łach śreliiich i ludowych. Na ulicacn miasta w idać 
dużo osób, które przyjechały, by zabrać dzieci pr 
ukończeniu nauid do domu. Przy tej sposołmości 
rodzice czynią, zakupy po sklepach blawatnych i w 
ksi«gw-ni-Ł^łi. H,uch w  mleSo.i-3 z  poM.od-j, te j^o  Jo» t
Miacrznio ożywiony.

KURSA PRZYGOTOWAWCZE DO EGZAMINU
KWALIFIKACYJNEGO. Zarząd krakowskiego 
Oddz. Tow, pedag. urządza w czasie n-alihodząeych 
feiyj wał^acyjnych kurs przygotorawczy do <-g-za- 
minu kiwalifiłcaeyjaego dla naztezyci-di szkół hid. 
pospolitych. Kurs rozpoi^niie się w drań 4 lipia b. r., 
a  optato za cały kurs wynosi 60 K. Zgłoszenia 
-wraz z przesyłką 20 K zaliczki, przyjmuje Zarząd 
Tow. p"d., Kraków, ul. Kapucyńska 0. Dla zamiej­
scowych uczestników kursu poczynił zarząd stara­
nia o bezpłatno umif szczenac.

Z UNIWERSYTETU. Józef Z w i e r z ,  rolem 
z Borówka -w Królestwie Pclskiein, oorzymał na uju 
iwersvt*>cio I igi-ill Jń-skim sti>pit-ń d o k t o r a  wffE&ra 
iiaiiUt h-karsRi-ih.

z  TEATRU IM, Sł OWNCKIEGO. "Dzisiaj uro­
czysto Akadt mia ku czci j .  p. Lucyaaa RydLa, za- 
'•zynająco cykl utworów przedwcześnie zgasleg') 
poety, ik-przedzi ją  Marsz żałobny Szopena i Ele­
gia jkiitcnitgo Waśkowskiego, wygłoszona przez

Sicd.a, 1 2  On&rwea 18IK

gaae publiczność oglądała moździeż, poczom jirzy 
dźwiękach muzyki korowód ruszył dalej po ulicach 
Krakowa. Dziś tan o spętanie możdziez zmontować 
r.y na Btoniach krałcowskich i żołnierze wobec publi 
czności odbędą przy nim ćwiczenia wojenne. Koło

* ’ - - d7.iękc/.̂ - n~™ ^  UŁU1U F1 uxiL ourmisu-ia pćsma
ny na Rya-ik główny praed strażnicę wojskową —■ ristów w a fm n  ^
W .eczorsm koleją tirzewieziony zostanie do Ooawy —  --- *.o0o ,rJ iu«rt)o-

UGRODY W KRAKOWIE. Na gruntach miej-

TARNOW, b ezerwca. (Z Rady ndeykiej. -  V<*
biedzenie pmviatowej Rady gospodarczej).
K  H* . burmibłrza dra T-ortla od.

f e p S v E  ^ ‘a  lU ly  miejskiej,
pohtdnia zostanie mozdztoż aozebrany i przewieJb-'dziękczynny - rmisi

bile-tów qprzeua-no u i a wiele, re'kiamy i ogło­
szeń praw ie nie było, ta-k, że gdyiby nie ofiar­
ność p . Friedmanai, który naw et nio chciał przy­
jąć zwrotu kosztów  za przyj a-nd z Kopenhagi 
eto Sztokholmu, 'koncert p . Friedm ana, -który 
zawsze w Sztokholmie jeet do ostatniego miej­
sca wysprzedan-y, ty m  razem dalby jedynie de­
ficyt.

Aprowizacya z Ukra r.y.

z p:s:y fÔHBwMsMei.
K o p e n h a g a - ,  w m»ju.

>Kuryar Lwowski-t prayroei huteirefująco fcr 
formacye o  widokach a-prow iiaucyi Galieyi zap a  
nami z  Ukrainy, w zwią-ziku z  układem  ge.ąw  
afrazym  między Au-stryą a  Niem-caini. Miaimiwi­
cie — w edług tych Lnfoamacyj —  ma koaferen- 
cyi u  aBiafetra prezydenta, dra. Seillar?,, w któ­
rej b rał także udiział dr Schleiohor, imieniem rzą­
du sk ładał obszerne spraiwazdanie d r  Lcewen- 
fela-Uuss. Okazuje się z niego, że wszystkie do-
tychezaisawe pra-yrzeozenia ma rzeca m iast gali- . . ,  oru_ ------------

1 N arodowa donw kracya w  ^ c iszy m eyjskich^ musiał l-ząd ootinąć wobne uoefeku ^ zwriu-r. ?ię staiwt-wo w Krakowie w
TH1 ^ r . ^ ^ U . N  -erruec. Austrysi Łuus®aną by ła  zawrzeć ^  R a ź n e g o  i godziwego Łupirctwa, uwago 

1 s m aja  tok zwany układ  -bm-liuMd. D r Irae-wcu-

będą najtf Jmejsze li-iyhi auLira Trylogio'". Zakoń­
czy wznowiona kuintdya „Z dobrego serca“ z pp. 
Jarszewską, Noskowskim, Doliczą i Pm łiikkim .

Jutro podniosły dramat ..Na zawisze11 z pp. Re- 
dnarzewską, Sosn-owskira, Jarmińskim i Kosińskim.

W piąlek, 14 b. m , „Zaczarowano koło" z p, 
Różą Łusłc/kiewlcz-Gałtową.

VV sol c«tę, 15 b. to., powtórzony będzie „S tach  
na wróble" Wi. Pc-r7,vńskitgo.

Z TEATRU PRZY LL. RAJSKIEJ. D/Jei-j po 
ra® drugi’ „Wifcfzczka karnawału" E. Kitliuana, 
tkóra nie schodzi z afisza *v b. tygo-dmu, aa do ao- 
ł ety w(ąc?nie.

Z TOWARZYSTWA NUMIZMATYCZNEGO. Ze­
branie towarzyskie odbędzie się w piątek, dnia 14 
b. in., o godzinie G wieczorem w Grand hotelu. Mó­
wić będzie docent dr Eugeniusz Kiernik na tramt: 
»Rzekome artefakty z ckrosu kamiennego i.

O LEGITY.MACYE KUPIECKIE. Starostw* (O d­
dział kontróli towarów) ogłasza: Celem uniknięcia 
rńcporozumień i ujsuuSęcia podejrzenia prz-Mjrocze- 

IkJwies ora» celem zapobiegam

ringu ag-ltacyę w celn fo rm o w an y  u 
ikiej na gruncie am erj kańsicim. Dzaesi y •
(kio z  crt> tra nard  llr/wo -d< in o k ra t 
ifcinżome są artykułam i, nctatikaim i r • 01 '
uatni i t .  p. w sprawie armii poli-feiej nla wu^- 
ii z  liaitiarayriciami Tcutonami*. Jednym  % 
teścii j < beonie p tak  ta kowumyoh śrcdl.ć-w agi- 
acyjnych są d e leg a c i« werbunkm ee z Fremcyi 
to Ameryiki. W  tej roli czu ty m  gościem w 
Ameryce je s t m ajor Józef Kozłoiwsfc5 o  którym  
jłośirwi w  Ameryce mówią, iż >nie lubi wojny-*, 
tatcjmiast przepada za ^kounlwnjażerką-*. Nie- 
lawnu czytaliśm y w dza mnikaoh amaryinań' 
kic-h o »m-irvi« p. Koźlomcikitgo, gdy zmów g a  
e ty  am&iy k;to-kie z { otcizątku ikwietoia deaio 
zą. iż t  kwietnia p rz jb y ł om d o  Bctooinu w  to 
rarzysitwie kapitanów  II. W agnerla i St. Groda. 
uego., oraz porueraników ks. S-+ainiiisłaiwa, Piom’ y. 
owvkiegv> i hr. Orłowskiego. Z paie^onna bostoń- wagonów  zboża. Okazało się, że ®boża togw m ia 
kiej R idy m iejskiej na bi*dynkach pu baczny eh «,ta woale m e otrzym ały. Rząd pOEltShOfW1 ̂  ®3c

fćki-Ru-cd uołiy.ił ty lko muły rąb ek  zasłony, ja- 
K3 kry io ptostauiowieiiiOi t-ego ukłeutu. 5 /  jd lug 
niego Niemcy objęły na sieb 'o  aiprowiracyę Au- 
s try i w czedfto cd  ló  m aja do  15 llpea b. r., a  
A nśtryJ nstąpiła im swe kaizyśoii gospcidiar-ozie 
»» LTcraataie. Z kontyugemtu, ki Ary Auetaya o- 
t r z y m  od Niemiec, przypaść może nu- miasto 
ra iL y isic ie  około 6  w agm ów  d zten ae . (N a pod- 
srawro u-klada m a Galicya o tr a y -to  z
TTtn 8 5  •w a w m ó w  żrwnotof dzt-enrae, a  tego
u T S  n « I a ó w  d la  « t o ^  «
i p ó ł w ^ y  D r I t o ,  wenfeM-RusB
nie p o S  d ać  jedualc fc-J«3 8^  
nraista 'te ilość otrzym ają. * T ,
twiierdzał, że dio Lwowa i  irunych m asb 1 raąa 
żywnościiiowy posłał w m aju  b. r. ®nskGznią

►owiewały flagi polskie, co uważa > Dziennik 
twiązkciwy t za, znak uznania Pcteki«(?) Misy a 
K Kozłowskiego ma objechać szereg mia-st a- 
Derwkańskich i  w  mv-h rczwinąć agitacyę p >  
hJrc wą.

D/.. ęki eteframloim pp. Paderewskich, rząd  a» 
(aerykański zez-woJił na dHzudniowa kw estę na

rządzić śledztwo.

Przy grach I z&fia#acn, ckiaJkach I zapisach
PanJętBjmy

q Tcwarżystals SzKoły Ls^ssai.

  _____ poważnego
ki-pcoiu, przybywająwm do Krakowa po^zakupy i 
wy wożącym matoryały do kraju, by mieli przy so­
bie karty  praemys-kwe, upoważrńająco ich Go tru­
dnienia się handlem o lnośw uii tow arami i by na 
żąilande organ iw kontrolnych, k a r t/  te oka"!’ 
wali.

PROPAGANDA VIII. POŻYCZKI WOJENNEJ
W celu propagandy ósmej pożyczki w>jlSm0j 
a ę  wczoraj na wsfr »angielsldego tj-y.lnL ton1 o- 
wego« objazd moźdzkża 30.5 cm. p* kr-kowio.
0  godzuHe o po południ* wi jechał m łźdyiei z uli-

,u Poprzedzony kapelą wojskową. Korowód 
składał -«ę z czter.eh oduzielaych olbrzymieli wo- 
zow sainnchodowych. Na czele posuwał a ę  wóz, na
1 ło w an y  pi ty borami, po^rzolnyuk do ustawiania 
mo dzieża, do niego zaś przyczepiony był mniejszy 
z platf jrmą ż dazną, na której montuje się moździeż, 
N asti/ o jj to ławeż-a olbrzymia na wozie konstmk- 
cyi żelaznej. Jako dru&a składów a część miździeża 
J9l*hał * lufa, uniontowoa a silnio na aamoahodzio, 1 
i wrestcić ssmoi hód, przeznaczony na przewożenie 
raboi do togo olbrzy ina. Na samochodach siedzieli 
żołnlarze, obsługujący to wioOdo działo. Także po 
otydwóch strona^ih korowodu postępowało przeszło 
sta żot.uo.-zy, jako tak  zwana asysto zanezpierzają­
ca — Przed główną pocztą, stanęły Eainouhody,

SKich w ti-zielnicai-h [irzyłącwonyeh do Krakowa i na 
Błoniach ogiody po deszczu, k tóry  padał wczoraj, 
okryły cię bogarą zi deaiią, IV niektórych miejecach 
zitmmiakr zaczęły kwitnąć, co daje gavarancyę, że 

będziemy mieć in łoie ziemniaccki. Zpizna
i ^  .! publiczność me J  rść troskliwą opie-
3  ° (acza ogródki, szczególnie naprzeciwko Parku

.r ^ ,w? le^ ( f u® Grzegórzkacn. Pbnieważ tą  ono 
^T-uda a?D0’ dzieci koraystają z braku nadzoru 
i >ai się na K-h gTząókach, tra tu ją  kwiecie i ja-
i^yny. j: o się przestrzedz azieci i pouczyć je,

f l v ' ą prz,w lekkomrllność.
NIEDOKŁADNE ADRESY Listonosze k kow

scy skarżą me, iż czętoo nadchodzą ao naszego 
miasta Jisty i orz r- yłki dc osób pod ogólnikuv. n 
adios«m. R yrek , Wielki Kraków, i wskutek teąo 
doręczenie poczty tym adresatom natrafia na prze­
szkody. W  Wielkim K takowie mieści się bowiem 
sześć rynków, miano w) i , :  Rynek głównją Mały i 
Klepprdd w staram  KraKomie, następnie rynek 
dębnicki, oraz dwa rynki, główny i mały .w Podgó 
rzu. Przy adresat h do osób w rynkach zamieszka 
łych naj iży dokłrałnip określić rynek celem umknię­
cia zwłoki w doręczaniu przesyłek pocztowych, 
c-aich->dzący'ob i tok zo zmeznem opóźnieniem.

OBŁAW A NA TANDECIE. Wczoraj rano pod 
i ?as jarm arku na tandecie przy ulicy Szerokiej w 
Krakowie urządziły organa policyjne i wojskowe 
niespod->3waną oclawą w poszukiwaniu za złodzie­
jami i dezerterami. Otoczono cały plon wojski3tn 
i żandajrm fiy.ą, a pol eya ny.yidoerała tow ir  i doku­
menty każdego osotuaka. Z początku powstał na 
tandecie wielki popłoch, z-ui-aszi za u podejrzanych 
osobników, którzy, widząc, co się dz-ieje, wytrwali 
płoa w jodnem miejsrti i usiłowali w ten sposób 
uwolnić się z rąk  połh*vi. Na to takżo byiy w ładzi 
fa-zygotoarątie, gdyż >szturmawa kampania* dosto ■ 
la się tv ręce żandarmów,, ustawionych wzdłuż pani­
kami. Połów podczas obław y wydał nedspodzi-owa- 
uo wyiulu. Aresa*ow;a*o S7.eściu mebe7.pieeznycii 
mi.xizieńoów, którzy swoją zdobycz o-stofcuicL dni 
usiłowali sprzedać na tandecie. Prćez nich wojsko­
wość aresztowała kilkunastu dezerterów z fałszy­
wymi dok-unantami wojticowymi. >Pod Telegra­
fem* znajd-ujo się bielizna, ubrania i matorye, ode- 
braiie rzeziniiesakoilł pedezas obławy, Osoby, które 
w ostatnich czasach zostały okradzione, winny o t,iv  
duąć te rzeczy, octom rr /.poznania i odebraniu, skra- 
cl7ion9g,a t-o-waru.

FATALNY WYPADEK Z TYTONIEM. Wczoraj 
■w pcludrie przejeżdżała przez ul. Batorego fura, 
nalad >waua lisemi tytoniowymi. W skutek wypaaku 
tta skręcie w  ulicę Karmelicką, koła wozu pękły, a 
fura przeważyła się i cała zawartość wysypała się 
t a  ulicę. Wyioadek waramiał zbiegowisko, mnóstwo 
osób zgroma/laTo się koło wozu, w  tem wielu pala­
czy, spragnionych tytonki, którego już od urzocb 
dni K rak iw oficyalnia nie ma. Jakież było ich zdzi­
wienie, gdy zamiast tytoniu, /.nalożli owiane zapa- 
chom tytonr rwym... liście bukowe i kukurudziane. 
By lo tam także trochę tytoniu, k tóry  kobiety chcl-
f^ie agiarnywały do chnstecKck. Ni>ostoty, krótka^ 
trw ała g ly ż  nadjechał drugi wóz i dwóch
d-lopow rozpoczęło ładować »tytoń* widłami na 
r.ovy wóz. P raca ta  trw ała k ik a  godzin; przypatry­
w ała się jej młodzież, robiąc dowcipne uwagi pod 
adrosem ^pierwszej jakcści ersatz tytoniu*.

ZABŁĄKANY KON. Dni a 4 czerwca b. r. dosta­
wił polic jan t do stajen miejskich w Schroni­
sku  br. Albertów, przy ulicy Krakowskiej, zbłąka,- 
Tii g a koi.-ia, maśui gmadej. la t około 1—5, śrcłindej 
nnary, nkznarego  w ła ś c ic ie la  M agistrat wizywa 
w łaściekla, by de dni 3-cb zgłosił się'po odbiór ko­
m a w w y d z ia le  Tb m agistratu, oficyny III  piętro, 
drzwi nr 37, gdyż po ".pływie tego terminu zarządzi 
« ę  li :yiacvjiią sprzedaż k  mia.

DOWCIPNI ZŁODZIFJE W PODGÓRZU. Ponie-
wiaż o-l -ihrUzego czasu mieszkańcy dzielnicy Krj- 
knwa pa drugiej strc tJe  Wisły byli nagabywani w 
biały dzień podczas przechaazek na Kiwcmionkach
prze-7. podojrzatie indywidua, ekspozytura polizyi 
podgórskiej urz.ądziła na nieb obbuwę pr*y pomoc^ 
wojsko,. Otoczono eałe .wzgórz*} żoLiic-rzami i zacie­
śniano pierś doń, w którym  nagle, jak  w siooi. zna­
leźli się podejrzani młodzieńcy, a  -właścrwie znani 
włamywacze na bruku w Podgórzu. Między nimi by­
łe- także kilku dezerterów. Pizy jednym z nich zna­
ło 7.100,0 rewolwer i lornetkę, której, jak  twierdzi, 
używał celem śledzenia ruchów organów bezpde- 
cnoistiwj, publicznego. W zbożu znaleziono także 
kilkanaście oai butów wojskowych, ubrania i mun­
dury, oraz przybory 3o jedzenia. Jak  się okazało, 
włamyw cezo i dezerterzy w nocy wychodzili na po­
łów, a  w dzień kryli się w 7-bożu na Krzemionkach; 
młooManiee z lornetka, był obserwatorem, alarmują­
cym :*kolegów* o  raebe7,płeczeństiwie.

NOWA G W IA JSA . Od kiilku dnfi widzieć n n tw  
wieczorom ua niobie w pobliżu dragi mlecznej, na 
zachód od gwiazdy »Altaiir«, głównej w konstelacji 
»Qiła«, nową gwiazdę o blasku tak silnym, że prze- 

/wyższa- o m  blaik wszystkich innyr.h, w tym czasie; 
na niebie, oki/.ującyoli się już przed gottoRm * 
tzorero. Astroaamowie it-d-ońy-y t O rliń scy  już 
7wri3cili na nią u w a g ę ,  d< tąd jc na 1 j Hid OZflar 
czy li

25 b r a } a .
■«r D0 )R7 AL0ŚCI w  GIMNA7YUM

bLb M1CA( H odbył się dnia 1 czerwca po i 
I ” “'nictwem dyrektora Stonisłaiwa Parrlyak.o, 
8 uiadeotvvo dojrzałości otrzymali: Buszek Maryan 
(ż r-dzriacZ'3oiem), Golióski Karo-J (z oizna-zeniem), 
Fć-chaj Grzegorz, Maślak Stanisław, Mutoga Jacek 
(z odznaczaniem), Pazgan St m-oebiw (z odzaacze- 
ukm), W alewski KaUmierz (z odznaczeniem). Bo­
ryczko Kazuaierz, Oriecki August lekst rniista), 
Górska Kazimiera (z odMiaczeniem), Skiałówna Z-a 
fia (z o iza* 7zeui«m). W ciągu roku szkolnego otrzy­
mali świłdeotiwo dojrzałości: Dyrlik Fś-an iszek,
Grzybek Kajctou, Kranie*1 Ta-leuss, Bandura Wa­
cław, Strojny Tadousz, Wąt-orels łan, Proś Andrzej, 
Kański W ar1.iw, B iń-jd Władysław, Gajjwski Ka- 
rol, Brataack Stanisław,^ Maślanka Jan, Pardyak 
Stanisła/y, Chromy Jan- t rólikowski L*on.

W  CZARNYM DUNAJCU i  najbliższej okolicy 
padło na  rainikost około 3u0 sztuk by ila .

ZABYTKU STAROPOLSKIE NA ORAWiE. s-Ga- 
z. ta  Podhalańska* donosi: P. Jan  Śwńarczek, gospo­
darz schronioka na Białej Górny donosi, ża w po- 
?ła jan ia  pewnego wieśniaka w Kabczycach zrnajdu- 
ją  się dw a tomy »Żywof6w Świętych* ks. Piotra 
Skargi w wydaniu piątem z iok  u 1601. Oba tomy 
są dobrze utrzymane. Słusznie zujwłnie zwraca 
uwago korespondent., Zo iw arehryacli gminnych 
i parafialnych na Orawie może się znajdować nieje­
dna pam iątka 7. czasów staropolskich, k tó rą  nale- 
, żałoby uratować przed zagładą. —

W n  profesora Wojciechowskiego w s p r a ^ ™  
k u p y ™  ;arzyn przez
szkodą konsum ent^ ^  %bJ
Md wnioskami magtetratu i sp tyatafe wydetagowa- 
nej komisyj w sprawm -i^w yższeim  ducradyw * 
Ołtot wada-aągowycli. Loferował dyrektor U-rsiai 
Przebieg obrał w ma^sf-racie przed,, aiwil dr Tertil 
P, ią,9waż oaoerae nie może być mowy 0 mnożeniu 
wyzszycii padatkory wodociągowych, wobec powa­
żnego defi :ytu, drehodzącego do lóO.OOO K, traaca 
rr>ysiąpic do ■'inaai.y prz*:pisow wjkonaw„zyeh, a 
więc sifiiocaw.. sic na drogę obciążenia tych, którzy  
więcej, niż 30 litrów aa głowę konsumują. Wmoski 
(aten. riagirtrUL i koiaUyi, przeostoaLaie pr.ez 
bnrmintrza, zmierzają do zmiany przepKów wyko- 
nan.vc.zyah, ito wprowadzema wodomierzy bp9. 
cyalną^płatą tom, gdzte 7,achou._ poaejrzenif zmar­
nowania, wody, oraz do podwyfezenia raryfy na 80 
katarzy za wodę, używaną na cele przemysłowe. J a  
ko podstawa do obliczeń słażyć będzie miejskie biu-

zgło, zen. Loch ód z paiw yżsŁ.„j i upłaa obliczona 
w przy thżoTu,’! na J 10  000 k .

I . ł ższaj Jystaisyi, w której -tablecą gtos pp ‘
- utowski, dr Boraot, Siłberpfectig, Schantroeh, 
Kaompf, dilhiger, dr Miitz, diargulias, d r Mera 

'~-_uko, Kostołecld, Styliiiskr, di Te,tił i dyraktoi 
iswii, iwniocki magisiTatu urbwzdono, oraz wnio­

ski Doszczegoniych radnych, dcraagające się grun­
townego zo*d: nki przjezyn poa *<a*«ia niedoborów 
wodociągowych. Sprawę noa załomie wagSstral 
^  raz z komisyą inwestycyjną.

Drugie poUedzenie Rady miejskiej został... w ca- 
lost-i poświęcone sprawie uruchomienia tramwifu 
i sprze-i iży ora ydzeuia, tramwajowego L Jtscroyum 
na sois. e o k it >nycłi w*runkaciŁ. Rot3rora.ał dyre­
ktor dr 3ćJ lińarski. ltaf«reta przeistsswii tóraegóło- 
WO warunki sprzedaży i w gmincie rzeczy oświad­
czy’ się 7-a apreettożą tramwaju spółce, je-raako-woż 
jako dyrektor e1okiTowni oświaotczył się kategory- 
C7iue przaoiw urudłon/e-nju kaoawaju. Główną- przo- 
szkodą brak prąau. Ze względu na to, ie  wodociągi 
są pędzrana grądom elektrycznami, kton.go a ę  zu- 
żj wa zKy t wielo, dalej se względu na to, ie  nlaktro- 
wnia wprost zmuszoną została przez wojnkcw.ść do 
di^tarczonia prądu barakom wcj-Jiowym, a war- 
szfafy kolejowe z btaku prądlu odpiidl5% ełeki-Kwiiia 
mu i się liczyć poważnie z brakiem prądu i nie jo8t  
w ótanio 'Obsłużyć Łr.unwaju.

Po dłuższej dysku ;vi, w której zabierali głos pra, 
v.io wsąysca j.idni, sprawę sprz/ flaży urządoenia 
tramwajowego i m gchoniioniu* tr.-oowaju, odesLino 
Z ) owTOtem do magflata-atai.

Z pocaątnoeni bieżącego tvgodii :a odbyło «lę po-” 
siedz-ento poiwiatowoj Rady gospodarezej, w kuirem, 
pi ócz p. R :m:-ra, radcy dworu, i konnsarza Porem- 
balskicgo, referenta iprowizac”juego, wziął ulziai 
n-fmistrz \Jap, inspektor żywnościowy z rriuueni3 
Urzylu żymośoiowcgo z WiouLUL KcCLSarz Po 
rembaliid pio.ctJstaiwLł sprawę oorotu ib-łżoai i  obro­
tu mlewnn. Wobec tego, io  V. ojtnmy ZakLiB obro­
tu zbożom nie mógł dostarczyć artykułów si«ofcyw 
czych, woTsalł faktycznie w życie wolni handoi. — 
Daięki energ'i kompaDeniny ch ceynak.ów w tym 
taf-Turikn, miaśio t pcrwiiaz — zoiaje się — wytrzyma 
ja do nowych zbio ów. JTorwa k  uaipanii ab.w»w:.
zapowiada się dobrze; sprostow mie &Utystyc»oeg( 
scstBiwih>Hia dba rwcdŁału Koutynganłu odbędzie *it 
na sesyi wójtów, Następnie rc-faren. omówił sprawi 
przydziału cukru, sprawę tłuszczów, którjmlt corai 
w ięcej brakuje, sprawę nafty, kiórej ^ontraia na 
wydaje, sprawę ąrzy działu skór i sprawę mleka

W dynkusyi ^obierai gloe pp.- hrilbagor. Sofcilski, 
Góo, dr Komfeld, komisarz Porem balB K i, ttr Krupiń- 
■̂ki i Tyrka. Wmo-ski mowcóy uchwalono jt-l jogł> 

śnie, a pomiędzy nimi wniosek dra łLrupańskiego w 
sprawie urwołnaonia pcwiaru od Jostoiw wojsko 
v/yt-h z powału katostiofainogj stanu paszy w po
w ń -c ie . Uchwaltmo ró w n ie ż  n a  pr"i>- yzy yę ^uspok to -
ra  Cfipa urządzenie w Tomowiie zioz-iu wszystkich 
po-wiat-jwyrh referentów aprowizacyjnych, êi-etn 
ptroEumioniu. się co do wzajemnej wymnay pi > 
óu k tow , a prze-z to wyi<'«wuauia nk*k>bwców.

PRZEMYŚL, 10 czerw-jł. f i  j^dy pra.boco 
m j. — t o  1 wa odztoniowa. •— Bc2ptoca,eósuwo pu, 
blii zne. — Paw rot z ntawnli) Dnia 6  b. m odliyło 
fię j-Oi-iedzenie rady T>rzyv>(*cznej, na te in  m  oma- 
y-iano sprawy aprow:zacyjne. Zaraad nńasąa czyni 
słai-ama cel, m •ZT/oputi/.-pna mijata w mąkę. W’ to* 
kil p osiedl e-ma paruoaono też ^pra,wę aiaapatrz cmi
ludooóci w odzież i obuwie.

Ki -roimdi zarządu ro  icta, *ir Błażowska, rarwSa* 
dcwiił, że A'kład £s. IeKrya»ek nae bęmrie użytj 
na szpital epidemiczny. — ■

Prz n .jśl ma p t  swoją daw ę. r> ik; chodzi o 11 
cliwo i pcdhipji’ 0 ren. Istnicją.-e w mieście sklopą 
z utrełiiami wyzyskują ludność '>ez litości. I tak 
n. p. za zwykłe ub^uiie in iryu,'tekowe itądaią 
iouO—ig-i0 feuccm. Je*t r*ec.^ ogólnie zalaną, żu 
5j.,.-ki,ian,i vi przechowują ubrania, by je następnie 
sprze-Liwać pp l-ajoń:-ki-:h cci-, ich. To ean»o dzieją 
>-ię l <■! uwiem. Nieaan-nzna w atm* 7  tudTMiAei tą
wnioec »yi-r,i<ów 11 niły--rży bozbronne. li rząd ba- 
iii®** ’■*n hie zajmuje -się wcale ścigami tan tych 
pasożytów, którzy u te obawiają się nntogo 1 drwią 
rouic z ro.mattycłi przepisów

Bezpieczcństy. o publ.czn.- w naazein mieście josl 
eorniZ goiszc. Krnłzieit- i whmytfiti sa na iiorrzadku 
dzicnnjm. Tnidno zrozumieć, dla*az-ago kkinownik 
kcmisaryatu poLcyi, p ra.l-n* Beaait, z*e -potiej- 
uaijp i m.rgiccmej dy.inłalności, cel nu 'jdrew tecia 
stosunków t s  zpi-eczeństw t  w  mtośr.ie.

W Dsiatnii h tygodnyicL jKiwrocił z niewól, ro  
eyjskii-j cały szereg osób z pośró 1 miejsewvej imte* 
iigcncji. Między nnymi powrócili: leJrarze prze­
myscy pp. dr Ka-czurba, ta  suwswei i. di- b  Blach 
i dr Sch.icliter, oraz adwokat p. dr J. Stern.

ECH \  ROZBROJENIA KORPUSU MUŚNICKIE-
GO. Jak  się Jiwoiwiski „Wiek Nowy* dowiauuje z 
Warszawy, cały materyal pijrfwt,ijcgo korpuc-u t. j. 
mmii gen. Dowbór-MusnicKiego odwożony Jesl o- 
i>ecnto do Miiiska, a stuuktąd wprotst do magazynów 
niemieckich. Nadzieje, że matoryal W 1, jako wła­
sność pośka, Jostnańe się rządewi polskiemu, speł­
zły tedy na ni'-om.

NOWE BANKNOTY UKRAIŃSKIE. ^DziewAŁ 
Kijowski* z 38 maja donosi: Kowe asv^naty pit nię- 
źne mają być puszczone w obieg ta  dwa tygodni*. 
KoiiLteOirz do spraw finansom,wt h uświadczą, iż pró­
bne egzemplarze nowych asjgnat będą wartości 
1 rubla, 3 rubli, 7 rubli 50 kopiejek, 10 ruł iL t2  ru- 
bli 5 h kopiejek, 15 rabli, 20 25 rabli, 50 ru­
bli, 100 ntblL 150 rubli, 250 rubli i 500 rubli. Kos®* 
fabrykacyi tych znaków pieniężnych jesl znacznie 
mniejszy, niż poprałrtdic-n, ponwwał zrobk> o sąj 
one zo zua.’znio tańszego materyalu. Przygotoe .taia 
dawnego »casarskiego« rubla przy cenach obec­
nych kosztowałoby około rubla, przygotowanie 7,ai



N O W A  R E F O R M A

Zakońcieni-em cl^itiejszej rozprawy było pyl 
tan ie  pczewwkńozntiiigo, wysfcosowMfe do Gd- 
reck :ego co do celów i ttad en cy j p o l le n ,  w y­
danych wOjćku.

azydh. Z pośród znanych i  w ystaw  w  pałacu 
Scetoki* artystę^ , rzn-ca się przedewszyr-ikiem 

w  oczy L u b a ń s k a d 3  t r y  j e ń e  k  a. % k ilku 
efeklio««e«ii feftrtcBKiim ■swych mifologłozinc- 
> «oj<sikich postowi: obok niej D a n i e l  ł  udat- 
neim  afcdyam i portre t owemi i  S k ł o d o w s k a  
a tyk iem  dm um ałyc-h situdyów, ak tów  i p o rtre ­
tów Z mkijfeeyoh awraca uw agę p. K a d f y  
a  ó w  n a  dwoma kapitalnem i wnętrzam i, k tó ­
re żyw a przypomito iją  m etodę llych ler-j aano-w- 
skiej. Ładne są pomysły kartonoiwe p. S z a  
■lay ó w u y ,  daeiooneiLe ojłcfcwfee pejzaze ]>• 
SL zygKjtwsluej, k tó re  m ają duże odczucie 
BwtodellaoM podddcgo pejzażu. Również parnie 
Chmielewska, Drzyn. a-cbewsŁa, W ątróbska, 
Bewnadzi"kuwUra popisaiy się cyklem  p-rac 3n- 
teresujących, świadczących o dcJconałym  k ie  
ran k u  i metodzie szkoły.

Pani Niedzielski ej, k tó ra  w tradinych łanwn- 
icach z&jęl.\ u n&B placówkę tak  wddęcraią i po- 
żytoozaią i  prostu je drogi w  sztuce młodym, 
zasługującym  na, opiekę talentom , należy się za 
10-lesfaiią, ta k  pięknym  plonem uwienczioną 
dzialaiłuość, szczere u-zmme, oraz- życzenie wy­
trw ania n a  w ytkniętym  posterunku, gdzie spo­
tkać się pow inaa z  poparciem  powłoSanyeh 
czynników. . -  "  ^

O t p .  w ie d a m in y  r u la k t o r  
M I C H A Ł  K O N 3 P I N S K L  

^ydawcas 
R U D O L F  O S M A N .

f o a d e s f s R e .
(Artykuł; w tyn, dzude nie poetotiza od ,«d-J -.jti

sekretarz c. k uamirsinicłwa i kierownik 
c, k. su-rosiwa w Borszczowie, odznaczony 
wojennym krzyżem za zasługi cywilne
przeżywszy latfc 40, po kriWkiejj & dężkiej 
cńoiobic zaanąi w Panu dr.ia 3 czerwca 

1918 coku w Dorsze amin.
Zwłoki przewiezione zostały do Kiwi owp, 
gdzie pogrzeb odbędzie się z  kaplicy m  
cnufl-tfarzti do grobu rodzinnego dn a 12 

b. m. o godzuwe 6 po południu. ~
Na ten smutny obrzęd stroskana zetną, ma 
tka i rocizenziwo zapraA7|łją Krewnych. 
Prayj-iciól. Kolegów Znurl.go i Znajo­

mych.

N abożeństw o żałobne  
odtjcdzie się we crwai tok, dria 13 b. m., 
o godzinie 10 n o o  w kościele 0 0 .  Zmar- 

twychwBiańców.
Osob&fdh zawiadoini-=-il iu7Łvłaó się nit będzie.

PODZIĘKOWANIE.
W «lm.ożnenu Panu >

Drowi TADEUSZOWI P IS aRSKIFTJC
I f

Drowi BOLk.SLAWOVv I GKu Lj a ROWI
za szczęśliwie prtofw>wad7*»ną operaryę ą m*l- 
zwyx3Ł jme nrosidiw?. opiekę w czasie uałej cho­
roby męża mego ?klad lin ijcrłeczne j, uz>^ 

kowr nis.
6579 Patoczkowa * synem.

Rtja sgaioiitMia Sn sprie-iaflli
Wiadomość; Sclnger plac Maryackl L. 1.

6614-2

MUNDAN T (aikadeimk) znajdzie K.,,ę:ie w  fcan- 
cela,yi adwokackiej w godzinach przfldpto1!.- 
dDiowycb. —  Zgłoszenia i  próbą pism a dla 

Admiia. „Nowej H vfuim y“ p o d  yJduud^t**,
6610-2.

PSA (STk ÓZA NOCNEGO) 
ivięk&/etro i bardzo czujnego c h c e  n »  b y  d 

FAŁ RYK A „TĘCZA* -
Kraków, ulicą CzankowLejswi L. 72.

(TeL C. k. Kufra korwp.)
W a s z y n g t o n ,  1 2  c a e r w c a ,  

( I t e n te T ) .  S e k r e t a r z  w o jn y  B a k e r  o ś w ia d e r - y ł  
w  p r z e m ó w ie n iu  d c  n ie b : e s k ic -h  dyabłów  ^ałpi- 
n i ) ,  ze p r z e s z ło  7 0 0 .0 0 0  i o łn ? e r z y  a m e r y k a n -  
skicłi w ysłano do FrasncyL

6LUB. D n ia  1 1  c z e r w c a  1 9 1 8  r .  o  godz. lOł^i 
rano w kościele 0 0 .  Bernardynów odbył się 
Lub p .  J ó z e f a  C z a p e ls k ie g o ,  a s y s t ,  f a n u i a ^ / i ,  

z poimą J a d w i g ą  I r z y k o w e k ą .  0G08
r f . r -  '-------------------------------- —

rL  1  e a t r y  'Ńjow o f e l ,
Znakonrily pierwszorzędny program, k tó ry  roz­
począł się w  sobutę w „Nowoścsatb dal sposo 
wmooć pt.znać wyborną aktów kę „Bandyci bauv 
Jłowi“, otiepntaLą koncertowo przez artystów  tej 
m iiry, co Mury a OlsLa. dyr. Piliauski, Jmrszetr­
iki i* Kwiecińska. Na pierwszy plan wybija się 
i  programu ,,Vairi&rowogo sławma priirusbaleri- 
orv operw paryskiej „Hi!degardte“, k tóręi wystę­
py budzą wozedzio ogólny zachwyt. Rodzeństwo 
rlarings, ndearownam w swioicii px>dukcyach 
giim&śiyczuych na reku, wywołują co chwilę 
u u rag a n  okladiów . Fort w tli, p.osenkarz w pt- 
rtaw ski, i w iyjn programie m a nowy zn-ali omity 
topertoai, a  jego piosenka „Rozw-ódka Pcla“ 
tysKuje urn ogoiny poklask. Z o f ia  Riuo barwi pu- 
blioznotc dowcipnym monologiem. Erna Aria 
pod wpływem by pucz y okazuje sr/ój perw sao- 
jzędny ta len t dramatyczny, reez.te soaś program 
mu wypefwćają Adolf Leidler, doskonały emiła- 
Dor glo./iw  zwierzęcych i  dziecięcych i  Bracia 
Antcns, wirtuozi na harmonijkach. Sala conziem- 
\kie wyspizcihma jest najlepszym dowodem, że  
tego  rod-UjU teo.tr był w Kujakowie koniecznie 

potrzebny, 6584

{Tel. e. k. Biura k o .esp )
Newark, 1J :zerwcu.

(R eu ter), T a i t  w m owie, w ygło*6au©j z  «»;>
zyi nroc-zvwtości w  kołągium  Delawiwire usw 
czy ł się za  t®.m, a b y  SUiny Z iednoczone wy&fJr 
ty w jP sk a  do Roisyi i u tw orzy ły  tafii n o w y  E rcc it 
w^schodn1. poniew aż d rw n y  fran t przez, zd rad ę  
n iom iccką aosta ł za tracony . Z adaniem  ita- 
saom —  pmwodsiiał T a /t — jc-st poskrom ić N icai- 
ców- w ogóle. Możemy i  chcem y dać  w ięcej p ie ­
niędzy, w ięcej -immiicyi i w ięcej żołnierzy, i*i- 
k tó ry k o lw iek  z Innych k ra jó w , a  to , aby oswo­
bodzić k ra j o d  m ilfa ry zn .u .

—  -  ( T U  e. Ł_ Biura fc-Jramp.)

Berlin, 12 czerwca.
W paatlanwneie nierrdock' n w  <Mpzyni oirięn 

drtigiego czytania etatu  wajakowego, mmtetm 
wo jny <łal pogiąd na  położenie w ojenne w dia  ̂
nej arwiii. (Fnuiiadozyl obi, i e  ?rvvydęs<nw>o wojsk 
niemieafc’ego naetępcy truiru jei?t najcięższą klę­
ską, poardosśLtną prztz entontę. Santnie i we 
Flaiadryi, jedynie re z o rry  framouirkie zdołały 
załuLać fKrzarwoniy frunt iimgi-ełefki. Talk -zivv-ain* 
araria rezerwowa g en en m  Focha nie istnieje, 
Dotychozaisjiwy opór przeciw wojsfco.o niemie-
ckim um artw iła  entenede jedynie ptomoc Rmsyi. 
Duch, jaiki ażv wiał wojaka idanucC io  w  rdku 
1914, żyje po dzlo dzień. Oporaicj-o w F l a n d y ]  
uojnKwradzily do oswabwlżeniu k ra ju . Na g ra  
niey wachodmej Ukraany toczą się rokow ania 
o ustalenie linii d©marka*,yjntj. Na granicy tej 
odżywa nńojsoowa w alka z baaidamii inieprzyja- 
cieM uemi. W ewnątrz kra ju  toruje sobie drogę 
pokojow y rozwój. Na francie włoskim położenie 
jcs,t nójzmieniooie. IV Palestyn7o panciwne a ta ­
ki aiigioliskie nie uduly się.

KONKURS
8- kas. j-imnaryum k l-sy c raę  ieńnkle w Stryju

p & S B u k u j O  —
sil narczycielskich na rok  szkolny 1918,T9i
do filulogii klasycznej, do języ k i polskiego, do 
języka nń  m itckicgo, do h.storyi geografii, da

m atem atyki i fizyku
Reflektanci i reHektaiutki posiadający kwalffi- 
kacye do nauczania w szkołach średmcli, rac^ą 
przestać fw e wwrunki do ol jęeaa posady wrat 

z odpisami świadectw jak najprędzej. 
Adres Zarząd gknnazjmoi ieJiskiego w  Skry j u, 

"  ' ulica 3 Maja L. 35- 6287-3

OD 1 LIPC I D O M  YNAJĘC1A: 
dwa pokoje z  merlami lab bez, kuchenka 

gazowa
W iadomość: K raków , ul. Bonerowsłra L. 11, 
tL p iętio  l j  prawo, od  godziny 1—5 po onŁ

m m  v &  m m s s  1 1*33
(TeL e. k. Gib.» koreep.)

Sztoirh-oim. 12 ozerw^a.
W edług doniesienia* dzienników am erykań­

sk a  Mxt reprez^nianłów  (postanowiła w yJaiić 
w-szt sik ''-łr popasowych cudzoziemców, którzy 
w tym  cLuraktora} óomauuii clą u- .^Laifuińi od 
służby w ojskow ej.

f  znakomity artysta teatru narodowego

ir<A c. & *ta»
Kijów, 12 f  zerw^ai. 

Wedle doniesieniu prasy  nK>skiewskiej, głó­
wne siły  wojak czfcako-.d-owaekioh, ułożone z 
15.000 żołnierzy, s to ją  w okolicy Czeljabintka, 
-gdzie obsadziły ozę&ć ko’ei syberyjskiei i zdo­
by ły  bioń i a-rtyieryę. Wojska rządu r a d  oipróż 
n/ ty Cz'*]jnbinsic i zebrały się w Zlutorisr. W 
wałkach, stoczonych koio- tego  m iasta’, wojska 
czasiko-słowa.okie aosUly pu-Ute. Inna- grapa 
czeska stoi tuż kolo mii&pseowoóci .doanora. —  
Miejscowość ta je s t zagrożona. Trzecda grupa 
ozc^k-o-słowaclta. zajęta część -kolei syberyjskiej 
Gid -Nówoiiii-kołajew^iŁa, cło Tarjgien,. Bczpo-śrsdnio 
połączenie te-egrafieaai© a. Sy.Uory^ ym ehodnią
m a b y ć  ipseerwatfe. ,

W e d łe  d o n 'e ^ m ia  dziennika; >Xasza R.odi- 
na« w o jsk a  czesko-słowac-kie s to ją  l-uć1 ocliro- 
ną  cz terech  m ocarstw  en ten ty  A nglii, * uncyi, 
w ioch  i A m eryki, k tó re  zażądały  o d  rządll ro- 
syjskie»go, aby v-ojsiŁom ty m (pozostawil bron.

irwiazua północy
wysżępuią w programie U C I E C H Y * *  tylłco 
dw* dni jeszcze': dzis, we środę, i ju+ro, we 

czwartek.
W  punek, 14 czerwca 

NOW Y, SE N SA C Y JN Y  PROGRAM.
* Z  6582

ZM A R L .lt
Dina. i 0 maja 1>. r . zmarł w ngszein lmeseie w- ru  

rnlcu życia ś. p. S t e f a n  K u  l i t  o w a k i ,  profe- 
to r  "it. pimnazyum żeńskiego i

Ciężka cLon-ba wyrnvała nam jedn-sókę -nieprze­
ciętną, znakonutego pe^igogu, który, rtaczyw-szy 
zdcflrB Iłi o.-nbiste z sumiennością, &Uino-»vd pt7.y- 
Mad wyiliowawcy i przyjaciela młodzieży.

Lkwdiał młodzież i prao-w al dla niej ińetylko w 
fnunich szkcJny.-h, lecz priW‘iw ił iytl nią i jx-za 
•wemi tbow-ąsikaini.

B c-rze t ś p. Stefana Kulikowskiego, który się 
ouby ćinia 13 ub. micnae.-l, stanowił niemal maTd- 
fest.u-yę ni(tvlko koi szkolny eh, lecz i tut. obywa- 

irei_u,-.i, . ^ t o r e  w u zn an iu  owa.jnej, mestety tak 
F ri ej p-razy zmarłego, oddał»> Mu oetatnda oo-
tłu m  c e n

ik. jfi B - ji■■11 '* iiiinciii
ALKALICZNA

S7,< 7 4 WA  Z P R ó J O W  Ł

Główny zastępca na K róleetwo Polsk.<: K artł 
SCH0PFER, Kraków, Kartntlitka L 39.



N i 24 5 woda 12 Ozww«i ip h

Zaginiony.
Ktoby wiedzie ł o W laSysJnw łe  
K o str isw tA im  1: t 5 o fiwięfcym, 
który wyjechał przed miesiącem ze 
Lwowa, raczy łaskawie dać wiado­
mość pod adr ;em A niciu& a ba- 
•rłcsta, J y u t D I ' 0  przy Krako­
wie. C144 1 3

wamodziein#-o, kat-iika, poszakrje 
•*? jaraz do ■klepu korzennego. 
Zg/o ẑcnia * podauieni warunków 
pod 5 5 5 3  przyjmuje Ad ministr. 
WN, Reformy*, 5553 1 3

Potrzebna
F ran cu zk a  na wieś pod Krakowem 
za pecsyę i otrzymane. Taroi- 
hk-awtowa za »»ros utrzymam,. 
Wi.domsżć 17-go czerwca, Podi aie 
j. 8, U p., od fc. 2 - 4 .  6576 1 3

Do ^ p rz e la o ia
r * w  it  ł jw s  obrania męskie: gar- 
oitar trakowy, le.ni płócienny ma- 
ryra [ iwy i «nglaz dla m ę io .j łn /  
wyBł kiego, średnio) tUBkj. Oglądać 
" -ia „  miedzy g-dz. 1 1 — 1 w p . 
ładnie. Aleja Mickiewicza L 47, 
U p.ftro, drzwi lewo. C3o8

O g ro d n ik
touasy, lat 42, ipe ;alkta warzy 
wn*_ i orjaler poBiasajo { osady 
aa 1 lipca b. r. Zgłoszenia: rrai 
• i»zek dkłado k, Wysoka, dwór, p. 
O łsgiw. 6079 1 3

• ałtm H boA .M M  h  i ł

H sfycnnildSt
do objęcia. Do samodzielnego pro­
wadzenia gospodarstwa zoliugu na 
folwarku 2(JO n org , pod Krakowem, 
fosznknis i i ;  facnowego, pilnego 
mlniLa kaw alera. Zgłuszenia, Kra­
ków skrytka pocztowa 122.

6075 1 3

Batalswisc
■ dwuletirą praLtjką handlową, se 
anajoiuuścia boc-altery korespon 
den yl po;sko-niemi&. kiej, poszuka­
ją jaklegobądż zajęcia, byle miał 
a ćzege żyć. Zgł< sżeuU przyjmnje 
Administracya „Nowej Reformy'* 
pod J. B . 6076 1 2

Knpfq

dom m urow any
« ogródkiem n z  predmieśoia Kra­
kowa, m o* oyc, g dłogijm, w co 
aie skało 30.00-j K. Wiadomość- 
i  Kryoińsks, Dębniki, ul Barski 
5 *• 60fc9 1 3

2 3Skej3 HtólóTOS
z oś w elektr., mzem lt b kaidy e 
sebns, do wynCjęi ia od f i  czerwca. 
Ul. Bonenwska 1. 14, II p., na 
prawo, od g . 1—6. 6077

l a l i  z s s i i c Ł i ę .
Jw ie pary Bpedni do jazdy konnej 
oReithesen) w kolorze jasnym i 
cza-aym, w baidao dobrym stanie, 
oraa marynarkę g.anatową sprze­
dano Ino zamienię ra 2 pa-y spo- 
ani letnich, względnie :ał» utrunie. 
Zgłoszenia poa „Wysnlana** przyj­
muje Auministra rr „N. Reformy**. 

o080 l  2

O d m a m i  Dojemy prisp lsisy opust!

Biura techniczne

IGNACEGOFENDLERA
■ Krasow, ul. Straszewskiego 2

poszD'*nje r a ly n o w a n e j s te n o -  
y ło i iS lk l ze stenografią polską 

niemiecką. Reflektuje się na 
pierwszorzędną siłę. ' oÓ87

i  d r e w n i a n y  r u c h c m q  w  w i « s * k J -

f c i s w h  o d  N r u  2 5  d o  4 $  s  $ r z o ^ ! a I n  8 w e  w i r . l 1

k i c h  i i o ś t i a c n

i .&  A. BAfA, KRAKÓW
SZEWSKA 23.

O j j r t  d n l k
lat 42- tonaty, specjalista warzy­
wnik i oranieryimik pocznknje po- 
:ady od 1 II pn_ b. r  Chluone świa­
dectwa dworskie. Zgłoszenia przyj­
muj* informator, Kraków, ui. Wie­
lopole 6. 6079 1 3

Mundantka
niezaca biegle na maszynie, znaj­
dzie zaraz posadę o adwoka.« / g *0 
szenia pod H. D- przyjmuje Aamin. 
,N. Reformy®. 6083 1 3

Towar wydaje s ie  tylko  
za ywtOwKQ przy ©sebl- 
stern odebranSn. Nie *vy- 
syta sią  pocztą* ani ko* 
w  w  *w leją. »  »  »

Zaneówleiaia przesyłane  
wprost do fabryk? są  
bezcelow e i na takowe  
z braku personalia La­
w et s ię  nie odpowiada.

za wjszus inie 5 Inb 4 pokoi z 
świ&Uemolektryozuom. Wiadjmość: 
nl. Długa 1. 47, II piętro, na lewo; 

6083

W i ę k s z e  z a m ó w i e n i a  s z k ó ł ,  m & g i t t r a l ó w ,  

u r z ę d ó w  i  I n n y c h  k o r & e r a c y i ,  m a l a  p i e r w ­

s z e ń s t w o ; 6935 3 6

obejmie przez czas wakacyi ni uką 
ueu ia  na wsi za - i. tnę manie i 
mierne wynagrodzenia, /głoszenia  
pou - Pedagog** przyjmuje Aamin. 
„N. Reformy . 6091 l  3

Do sp izsa a rtia  zaraz
t j ,  modny k-peinsz damski i 

Ibmi.t, przyrzą-i do p im.aru lasów, 
(Ogar piękny, tatku '.uchem a  t .-
*  l » ';ó r iiu y  i inne rreczy. U l. Mi- 
the łow sk ieg ,’ 6, I  piętro. 6035

P airzt» iB 9
itdoinljnj „ubjekt cukitri.lozy do 
enkrćw w .abryce wyrobów c kici 
iic iych  Józeia cSiermoAtowiklego 
w  Krato wie, t i  Bracka. 6C96 1 3

Pokój duży
w pobliia Rynko g l . ,  

• •  .160 K mie»l Ccrnie sarss do w , 
nai-sia Jo I raidiiormka. Wiade 

Biuro deiennitów i ogłoszeń 
Wary ans Hcpezyca, Kraków, ili»a 
TogieiloacJtą 7. 6100

Tnbokon
śna .lc  _a«zępe. tytoniu. Pa.iany 
nizes U ,  w łV-rszawie, Wie- 
U D . BMdBpeezc!e i Pb linie i uzna
t f  la  nieoilodl.wy, Do fajki paci- 
U  60 h, do papierosów paczka 7 o h .

Zastępstwo na Kraków:

W a r y a n  H n p c z y c
Kraków, ul. Jagiellońska 7

6101 1 3

M iod y

*
obeznany a ro.otami piwnicznemi, 
snajaaie nm.esrczenie w dumo hua' 

dlowym pod [inną;

J. Feflarowicz w  Krakowie.6102 1 3

3»<nienźk *"3 bardzo , pewny 
ła, od..v ły?5fl« Zprl)5zenia przyj- 
n.«js Admijisrraoya „N. Rtfoniiy“ 
pod v- a. 6104

Adjunkt iasowy
i  niżF ;̂i szkoła lasową i od- 
pow.eduią praktyką, kawaler, 
w oln y  cd wojska, petrzebny 
earaz — Zgłoszenia nadsyłać 
pod: Zarząd dóbr, Poremba 
Wielka, p Niedźwiedź. Niea- 
wzgiędnione zostaną bez od­
powiedzi. 6511 8 10

P o d  a ję
do publicznej wiadomości, że 
od dnia 12 czerwca 1918 za 
Mioczysł/wa Kraka me spła­
cam żadnych długów, ani też 
nie odpowiadam za żadne je­
go zoDowiąz&nia. 6580 

Filip Lorenc, opiekun.

J5
do zamiany ni herbaty i cukier
ńgłoszea,4  pod „Kawa1 pr*vjiunje 
Admin ,N. Reformy**. 6106 1  3

Do Kijowa
ktoby jechał i  wziął list w intere­
sie prywatnym, ofaym a tu sowite 
wyr igrodzenie oj wMaciela. dóbr 
i  ILrain.' Zgłoszenia przyjmaj> 
o«oo..cie Franciszka Porczyńska, 
ul Wolska 1. 19, Pensioa Tanina. 

6908 1 5

Poszukuje się
jknrapsfytOł-a w cola przy goto *a- 
n:a pinienhi do egzaminu w=łęp- 
ne^o do kl. VI giinn. real. Wa­
runki według umewy. Zgłoszenia 
pod „W akacye1* przyjmuje Adm n. 

N. Keroimy**. 4035 2 2

Matołek
w powiecie trei-bcwelskim, 603 
jnoigów bet bndyuzów, e t ao wy 
dsiersawienia. Dcm mieszkamy i 
(tajnia mogą być jeacczo w jesieni 
a r. wybudowane, b  zi-e  lacze 
goły Janina Serwacka, Krrkócr, 
ni. Kęttątaja 6. 6126 l  3

(iwoinluu/ Leg.) posaakujo b k j>  
wnegu zajęeib. Zgłoszenia pod W. Z. 
prayjirajo (lómin. „N. Reformy**. 

6124 I 3

Urzędnik spedycyjny
z kilka,otnią praktyką, poszukuje 
w godzinack popoładniowrch od­
powiedniego aaięcia. Zgłoszenia poa 
„8pedyfiya“ przyjmuje Adminisir. 
„N. Keformy**. 6126

Osoba młoda
inteligentna, znająca się na gospo­
darstwie domowem, poszukuje u- 
mieszczenia n i  wsi, n jednej osoby. 
Zgłoszenia pod S. F. przyjmuje 
Admin. b5 . Reformy**. 61v7 1 4

lf l(e lip n tr .a  panna
sterotk, umiejąca wszysiku, posza 
suje miejsc i  na wyjazd, jako to- 
wafzyszk. lab zajęłaby / ę  domem 
i  dziećmi. /g'oszenia pi d EH, 8. 
przyjmuje Admin. ,N . Retormy*. 

61 29 1 9

wolny od wojsaa, z pr. biurową, 
po zukujo oosady na wi.-ś, Zgłj-
tzen.a poa „U cxsiw >“ przyjmuje 
Adenin ,,N. Retormy * 6 36

T r u c i z n y
■BKcylowa i proszkowa na szczury 
i m> zy, >a kutaluchy, pa mole, 
W Agencyl handl . Kraków, nl. Ko 
Barskiego 30, n fir Reisn i Saa, 
Orobner i t. d. 477  ̂ 5 6

Knpiiją i sprzedaję
brylanty, iłoto, srebro, wy­
roby antyczne, -.ęOy . 0  te, 
płacą : najwytbiącrnę. 'ćakład ib^ar- 
■ itr z. wski i jubilerski J. Cyan- 
kJom icz K raka z, u l. Slaur- 
k o w sk  - . 901:6 31 10

R z a d c a  _
we w «cvstkicll ,L«ęziaeh gospodar-
tw a  i  V  g o rze ln ic tw ie  vech eg z .,

z a"agoletaią piakiyk 1 1 nejlepsze- 
mi notce .mami, W
j-osai y. Zgaszeń “ 
grzeczności p A. N icon. Kra _ _> 
ni. 5 Listopada 1. 6266 1  2

Kupuję garuergbę
męską, uiywaną; płacę najwyższe 
Ceny. Napisać korespondentkę do 
L. ochmauso, Kraków, aL Sze­
roka 1, 22. 5121 13 20

100 turon m ro fls !
Syn mój, lat 23, o ciemnych wło- 
„acn, ^yzosi, pocnylony, wypuszczo­
ny •  zukłada obł< kanych w Opa­
wie, zniknął z domu rodzicleiakiego 
26 kwietnia w ubrania ciemno 
niebK-skiero, czarnym, oLrąglj m kc 
pclnszn, iznnrowaiych trzewikach. 
Ktoby go zdyoał, i-czy go przy­
trzymać i zawiadomić o tom "araz 
podpisanego. Jan icwaszny, Kamie­
nica 2C5 koło Bielska. 3 o

E r ® f  i  mjm®,
^  P°^r"żQnia robot Łrawiockich, każda praktyema pani może
w krótkim czasie wyuczyć c ę  kroju i szycia sukien damskich i dzie-

o.ęcych
1 Bókolfl b r ó jB  I S i e c i ą  \  u l.  S łu g a  II
Kari zaczn.o się dnia lu  czerwca 1918 r. — Tamie wszelkia formy, 
_  __  podłng Wziętej miary. 5953 3 3

W  K r y n ic y
p en sjon at

U r s z m a -S te S a m ft
z dniem 1 czerwca otw arty. 
Zgłoszenia jeszcze przyjmuje.

6664 6 1 .

Filmy
kinemargraficzne do nabyois A. 
lierger, aleja Mickiewicza 10 If p.. 
dr*wi 6. 6047 2  3

Poszukuje się
na p owino; ę energicznej nanesy- 
cieiki od pierwszego wiześnia de 
dwojga d/ieci, d:a pTowadisnie 
pierwszej i  drugiej kłusy gimna­
zjum Tealnego, Odpisy świadectw 
wymagane, których się uio zwraca. 
2g<oszenia Ournióska, Wymysłów, 
p. Tarnobrzeg. 6965 3 3

K ap ią

M e n l c ę
w dobrym stnnie. do 70.000 K. Po- 
średuictno nie wyłączone. Zgłosze­
nia pod „kamienica** pr*yjnmje Ad 
m inistr. „N. heform y1*. 6021 2 3

u0(
kawaier, lat 27, /drów energiczny, 
wolny od wojska, Królewiak, z 
dłużs ą praktyką agronomiczną, 
przymle „atyrhroiast pesaaę w ma­
jątku ziemsi.im (łalicyi. Zgłcsze- 
pia pod „J. P. 2 7 “ przyjmnie Ad 
ministr. „N. Keformy “. 5-'59 3 3

N asiczy c ie łk *
z muzyką na fortepianie poszukoje 
lektyj na czat. wakecyj. NAaoz.y- 
cielka, WiCblia Lrólowsk5, pette 
resianio. p. VVrób!ik Szlachecai,

51 66 3 3

z ukończoną wyższą szkołą 
leśiiD, będący obecuio w pierw­
szorzędnych dobrach w Gati- 
cyi, ehtjtn;e zmieni miejsce 
z po,vedu stosunków miejsco­
wych. Zgłoszenia przyjmuje 
Adiutu str^eya ,,N. lfefo'rmy“ 
pod |,T®chpik Icsu w y" .

'932 * "

Od lat istniejące ' f

pmwmzzE
i i B U S

S ibraków,
JA H B A R 3K A  6, f  f  

ułatwiają d o k ła d n e  przygotowanie do wszystkich egzan.inów 
1 ijgorozów prawniczych W lipótk ira  c z a s ie , przez użycie 

odpowiednich podręczników. 
IC 8 8 8 8 8 W 9 W  C» ... »®#€ IC C h « 4 b M 9 « 3 e » M v e

|  System pisemny, KoresyBrnSencyjny. i;
•  Dla wojskowych i  prowineyi wypróbowany systera < * 
X sz y b k ie g o  1 p sw n e g a  p’z.vgotowania w drodze pi- J [
•  semnej korespondencyt bez potrzeby opuszczania miejsca %
X  pobytu. O
W  a » s . f 6 m > » c » o » " a a t » a B , 1 8w PW W 9Bw

n a s t ę p u j e  w z n p e ł n o ś c i  
d l O L .  t J  r l d L m  1 * 1  przygotowanie indywidualno.
Kursa prawniczo „IUS-* umożliwiają należyte wyzyskanie urlo­

pów, udzielają wszelkich informacyj. 
W Y P ó Ż Y O Z A J Ą  

komplety podięuzników. skryptów i skrótów.
Lekeyo indywianalno i zbiorowe. 6069 4 4

Z a p r z e c z a m y
temu, jakoby było prawdą, żo »Zjedno­
czenie*, Pierwsza fabryka patentowane­
go przerabiania zniszczonych pończoch 
i skarpetek miała jaszcze drugą fabrykę 
w K r a k o w ie  p o d  jakiem innem kiero­
wnictwem. Nadmieniamy uprzejmie na 
szym Szan. Odbiorcom, źe jedyna takowa 
iaoryka, która przerabia zniszczone poń­
czochy i skarpetki w ton sposób, że 
z a s lę p a ją  w z u p e łu o k i  n o w e , 
Znajduje siQ nadal jedynie tylko przy
ulicy 8326

X;V Zwyczajna Dgulns Zgromadzenie

H s w e f ®
męski, r  dobrym stanie, do aprzo- 
dania. Ul. Bracka 5, parter, ofic, 

6183 2  2

^ G S iu k u je  s ; §
zawyeiklom wynagrodzeniem mie­
szkania 1/ śródmieścia, składające­
go lię  ■ 1—3 pokoi, kuchni, ła- 
zIodLI, przedpokoju ze światłem 
elektryczne*®. Zgłoszenia do la-ge  
b- alejt Mickiewicza 49, par- 
t5f. Ne drzwi 9 6067 2 9

P rzy jm u ję
a ly  lu b * tó ł t y  do urzo-

raDi- .... na cukiitki puszkowo, lub 
soki owocowe Mniej niż 5 kg on- 
krn co prz.r4bki fli,  nj?.
Bilśszyob infjrmaoyi udueLm li- 
stewnia łnb natnia w» własntm  
skleot. w Podgórza, ul. Kraszow- 
skiego L 3. Waflła Wasołowsta 

8 6028 3 9

Technik-ęoodfila
z kilkuletnią rrsHyką zm-.odową 
poszukuje odpowiednio] pozudy lub 
robót z zakresn raic-mietwa, nowych 
zdjęć, oagraniczeń. parcoincyi. W y. 
ko. uje wszelkie plany i k:pio map. 
Adres: M. 444. pol^i restante ja. 
worów koło Lwowa. 6 & ł0  2 2

^woźSzte drudone,
?sjiy,(£(!?n3lcen;eat

z-traz do dostarczenia. 
Zgłoszenia pod S. M. O. przyj 
mnje Admin. „N. Reformy“ 

6996 3 3

potr’ abny. ‘ v: j*.. -ni.. .  odpisem 
świadectw adresować: Zarząd dóbr 
Z wierni k, poczta Pilzno. 6165 2 B

W 8 U , , ,

Duży jasny dywan stnyrneński
7><8| biurko męskie z# izafą i fotelom, meDl» salonowa l taca posre­

brzana nadeszłj do sprzedania. 6330 2 3

KalA !M a r ? ii* a , isl. Bracha 6 .

W a l n e
Ala potrzebujących tnebil.

Z powoda siużby w wc kn i bra- 
kt\r persona;’ □, wysprzedsje meble, 
t. j. sypialnie, jadalnie, szafy, łóż­
ka*! t. d. chrzęści,,ań. magazyn me 
bli, Kratow, nl. Szpitalna 26, I p. 

6577 8 10

B u c h a l t e r k a
z praktyki* uirrową, obznajcmiona 
z rachr,nkoirośuią pauetwown, pi- 
bzaca na maszynie poszukuje v o l&  
i..’ Zgicsienia p°d Helena przyj- 

mń e VJn.*wstracya „N. Reformy**. 
5925 4 4

n m &  w
zd olnych  b ednarzy boczę., wm
nych, na akord lub za i aj a ," "ze® 
wynagrodzeniem, wraa 2 ®atkowi­
te m utrz} maniem. D. Tob.as, ?sowy 
Sącz. Zwracam koszta podróży. 

5794 5 8

c .t ło n k ó w

P j i  zaliczkowego w

stępującym
P o r z ą d k ie m  tL z ie n n jftn :

1 )  Odczycanie i zatw i'rdzen ia  protouoła z ostatniego Ogól­
nego Zgrom adzenia; ' 1

2) Sprawozdanie D y rek cji z  czynności i rachunków za rok
1917; . .................................

3) Sprawozdan-e > 0 B u * y j rewizyjnej z w nioskiem  o udzie­
len ie D yrek cy i absolutoryura,

4 )  R o z d z ia ł  z y s i  n ,
5 )  W y b ó r  c z ło n k ó w  R a d y  n a d z o r c z e
6) W y b ó r  członków  Koinisyt r e w iz y j n e j

a a e a  n a d z o r c z a
Powiatcwego owtrzysiwa zaliczkowego w Białej

stuw. zarej z ogr. poręką. 6526

za sekretarza: 
BSieczysław C an. z e r  m. p.

L. 3057. 6972 1 3

O C Ł B S Z E H IŁ
Krajowa szkoła tkacka w Krośnie kształci auzniów 

na samoistnych fachowców tkackich dla przemysłu domo­
wego i fabrycznego. . *

N.atka jest bezpłatną; uczniowie orpzymują potrzebne 
przyuory piśmienne, rysunkowo » książki, a za praco pras* 
tyczne w salach warsztatowych nagrody pieniężno.

Nauka trwa 3 lata.
Przy szkole znajduje się internat dia niezamożnych 

uczniów.
Zgłoszenia przyjmuje obecnie i dalszych wyjaśnień 

chętnie nńzieia

Dyrekcja Efrajowa] szkcly tUacklej 
W  nfd&ule.

P łu g i m o to r o w e
t r a k t o r y  a n m r y k a n s k ie

60 HP z 8-dkiDowyra pługiem 
25 HP- z 4-skibowym płngmm 

okazyjnie natychmiast do nabycia ze składów

Oba motory nadają się również Jo ciągnienia
w ozów  ciężarow ych , do popęou  w ięk szy ch  m łocarń  
i in n y ch  m aszyn . 637 l  3

K o l e j a r z
pogzuknje ®ijej„ a ls  dozorcę domu, 
Zgł kzeńla pan d o lc j ir z  przyjmnji 
Aduia. „N. Reformy*1. 6019 2 2

Sieć na ryby
(4 m’) do sprzedania. Ul. Gr.egó 
r*etka 1. 70 II p 607. > ^

wydziei wi fa:, rykę c e g ie ł i t. p, 
prsysl f)i ,akn spęinik tierovrn:;ą 
sumodztelkieg.. / io t e j  organiiatoi 
bnaawy l handlu. Zkt0tE6uia: Jaa 
K. ilalezyński, Lrultów, XXIL 
■b jlłs Zamojsk .g" L 42.

6128 3 4

KuPi^ sypialnią  
w  dlbrym i inne mo-
ble. Dopłata w natarciach. Zgło­
szenia pod Leonard Kurpiński 
Gorlice. 69-»fl 3 i

poszuznja osoby, zdolnej do /zycis 
1 nago i naprawy .'iranek. Landy 
datti zeobcą się zg łc ić  rimżs po- 
miedsy g. o a 10 rano. C091 2 3

f r o i i i K  J o  p ra n ia

N 1 M L G S
u

99
znany c dobroci, 1 kg K 3-60, 5 kj 

pooztówką opłatnie wysyła

W MOER® J. B1LŻÓSWw  “  a lw w l^  Ł- r m e lia  t€
Dla Kółek ro) ych i kupców od 

powiadni opcat.
6093 3 8

U b r a n i e
tnżurlcwa, p r. nowo, n a  je d w a b ią  

p i .e d a m  U l. Straszew sk iego  l f  
1 p., na praws, od g«d*. 1 —3. 

C377 U S.

l i n i  m ś
Kopi 100 puszek „Tzpetonu-* i prosi 
o listowno oferty. 6092 2 3

O g r o d n i k
posznkaje -osady nw ordyr aryę za* 
-oz. Ząłcszenia: W iau, igiouaik, 
Trztbinia. 6013 2 3

do sprzedania s  powodu słniby 
wojsKowej. Wiadomość: nl. K nywa  
). 4, u ftu.aa. 6014 2 2

Po spt^dauiirt
szafy, .tolik, uiayv.u "ila, 2 

sła, łóżko ielszne. Oglądać nn,*n« 
od g .  12—2, ul. A. Grabowskiog* 
1. 3, II p., »a pruwo. 8015 2 3

Komitet zarządzający 8-klasowem Miejskiem gimua- 
zynm reamem z prawem publiczności w  L eża jsk u  ogłasza

Konkurs
na szeieg posad nauczycielskich od 1 wrze.-.uia 1918.

Z każdej grupy k a n d y d a t  może uzyskać posadą. 
Germanista niezbędLy — Płaca egzaminowanego 5000 

koron r o c z n ie ,  iuoegzaminowanego 4000 koron rocznie z a  
19 godzin językowych w tygodniu, a 20 nieięzykowycn. — 
Za godziny nadliczbowe po 120 koron. — Umowa roczna.

Podania, zaopatrzone w dokładne curriculum \itae 
i odpisy św iadectw, przesyłać do Dyrekcji ginmazyam do 
30 eterwta 1918.

K s .  A n t o u i  T y c z y ń s k i
6273 1 9 przewudniezący Komitetu gimnazjalnego.

AAIA A A A A A .A A A A A A A A A ^ 4 A A 4 Ą A A A ą Av T i  ? V ? V Y  f f f y  Y ? ? T V V Y Y T f T  ^ V V Y
- Konces. pry w.

S z k o ł a  r a c h u n k o w o ś c i  p a ń s t w o w e j
i h u c h a l t e r y i  p o j e d y n c z e j ,  p o d w ó jn e j  e t c .

HENRYKA QOTTLIEBA W KRAKOWIE
p r z y  P i l k y  D i e t h w s k ś e l  8 . € 8

otwiera
H  i ,  i .  l > „ n s u  pr/.ygoto^aw uze do egzam inu z rafihpako- 
ilUwC A !iiU  wości p a u .ts o w e ,, bnchalteryi p .red jn czej  

^  i  podw ójnej. W  skład każdego z pow yższych Larsów w chodzi 
A  k resp ond em ya polslio-oiem iocka, stenografia , rachunki ka- 
^  piockia i bankowo, ka ligrafia  i oaa i.a  p .san ia  na maŁzyaio.
^  Celem um ożliwienia korzystania z nauki kaitoyfTafkeih i kandy- 
^  datom in  leszkałym  na prow iroyi, udziela s ię  -ów nież nauki
♦  Cstow ia. W p is, n »  pow yższo knrea przyjm uje codziennie kio-
♦  rów nik  s/k o ty , R itn r y k  P o {iM ah , zaprzysiężony zbaw ca ksiąg
♦  handlowy oh przy c. k. Sądzie kraj. w Krakowie. 6*7* -  6

p *> badania p.r/.ez c. k. urząd (I1.7 badania środków spożywcryr.li zOotuł 
y *a n,es»aodliwy d]a zdrowia i za zuac-.nis lspazy od inn-oh 

naniin '.Ok; wystarozy dać 2 ły iecA i do Eiklarfei eotoWifeśj wedy, 
i za. tąp* zupołnośei najlopsia lm bntę z -iraam. Cena I ’itra z ru- 
m eji d K 60 h, bez rama 2  K*S0‘ h. F.faezłd pm /ę  przenieść ze sobą. 
Na prowincję węsyłam najmniej' 150 1'trńw, gdy1 mniejszycii beczek 
me mam. Przy . ówieuiu proszę popłać zad_ie : lub beczkę.

Kkzmimi hmmmm
,j67t f a b r y k a  cn M e i-k d w  i  ń e r b a t u j J  16 20
K r a b ó w , B - a c k a  5 .  —  S k le p .  — F ik a :  K a r B l f ‘ ®: ł® 23.

Usuwa w sze lk ie  nieczystości skóry, w pływ * 
w wysokim stopniu, korzystnie u a piękność

TyiHo Męcino p ię k n ą
p rou ad z .1 do szc*e>«;*a-

Napisać zsraz, by przysłano zadaitno moją 
podłng Dra Idelrona poprawioną metodę, 
pod adre-em: A. Jellinek, V iedeń, C6 Fach 37 

Abtlg. 56 5270 5 0
Marka na odpowiedź pożądana

f$&£cy Stein m. p.

Strzelna
do polowania, do sprzedania. 
tar, Kiaków ul j ła wkowska l. Etł* 

oOJ9 2 3

PatcenKa
m a ją c a  ła d n e  p ism o, b .eg m  piszą*** 
n a  m a ssy n ie  i sn a ją o a  d o b rze  ort* 
grzfię po*ską i n ie m ie c k ą , su n jd k 1* 
/.a ęciti w  g o d z in ach  popołudn*' 
w jć h ,  Jak o  p r y w a t n i  s e k r e ta * *
k a .  A d res ur. la  B iuro  dzienn ików  
.1. H opcasa  i  B U om onow ej, u lic i 
Szczepańska 9. ~  6S47 3 3

Zakład fo iograficzn y  
W K rakow ie, d o  e p r z e d a m a .  O 
f e r t j  s  d o k tu d n em  pod n ie if  ad resu  

i . j  j in n ja  J . H opcas i Salom onowa, 
nl. Szczepańska 9. pod ,> o r z y « *  
n e kt>pno“. 606'

jttw śr ęraljsws?;
ul. Lubicz I. 17, poszukuj! eizami- 
nowanego palacza do kotłów po­
rowych. 6001 3 3

in teligentna panna
izr., znająca jęsyk polski i « em.fr 
cki w słowie i piśmie, zn rjd c. na 
t n  hmiast miemce w b'urz«. /g io  
sz.enia t  Ml:ładnym adresem przyj 
innje J Rop as i A. fa.uinonor a, 
ul. S. czepańska 9 poi jHnderwoo 

606 i d 3

W  d o b r a c h  O r a r n a c y i  rań  
c u c i: je j
. t z o n ia  UOSłlda

W y m a g a n e :  L ic g ło ś ć , jr;zy tea 
n ic -n i ie c k io g o  w  s ł o w i e  i  p i­
ś m ie ,  z n a j o m o ś ć  p o d w ó jn e j  r a ­
c h u n k o w o ś c i ,  c t u i ly a  la s o w c ,  
o r a z  p i ę k n e  p is m o . Z g ło s z ę  
n ia  z  p o d a n ie m  w a r u n k ó w  
p r z j jm r .j e  D y r e k c j a  d ó b r  w  
Ł a ń c u c ie .  1 9 4 3  A .3___

«9
D la am atorów oksof-ać 

S zk ie let g tow r jo > n i«  z 
lo - le tm , S ło r c ią  620 K S z t ie le  
g łow y  jó łen ia  z rogam i, 12-lctn i 
z ta i.-zą  650 K . S zk ie .e l g łow y je 
leuia, z rogam i ano r m alcem  i, rząd  
ki egzem ylurz, z *arczą 720 K  
S zk ie le t g łow y łosi* * rogam i 
śliCzi ie ręcsi *e rzeźbiona arcza 
680  K. Zębj oprawne na teaczaoh  
Mona n o io re ica , h ipopetem a, lw-i 
morskieppo i. t d. po 20 > K rn ra 
R o g i czarne atrykańsk ieso  bawoła 
przo.zło 1*/, m et -  rozpięta.- i leO o K, 
W apa-iieł torba m yrliw ska, i ó ł «  
skóra rccznie w y szy w a m , ”  
Anfcłwmy róg na pró b 
nam i okuciam i i  figurką o(JtJ K
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